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MOSKWA (PAP). - W dniu 6 lip· 
ca na Kremlu w sali Swierdłowskiej 
odbyło 1ię uroczyste wręczenie Mię· 
dzynarodowej Nagrody Stalinowskiej 
„Za utrwalanie pokoju między naro· 
dami" wybitnemu działaczowi mię· 
dzynarodowego ruchu w obronie po­
koju, wielkiemu uczonemu francu­
skiemu przewodniczącemu Światowej 
Rady Pokoju - Fryderykowi Joliot­
Curie, 

„Im bardziej wzmacniają się si· 
ły pokoju, tym jaśniej zarysowują 
się przeszkody, które stawia na dro· 
dze pokoju wpływowa mniejszośt 
uprzywilejowanych posiadaczy zys­
ków. Sądzą oni, że ttroźba wojny ł 
sama wojna jest dla nich jedyną 
możliwością uratowania kh egzy· 
&tencii. " 

Polska .....: wielkim 
• , , •$'- • ł'··- '"' ...: 

fęrf oem · f;>udq§wy 

Olbrzymie. obiekty pfzelnyslo.w~ 
• powslaJq ·w 

Olbrzymi rozw6j predukc;i, słażącef d,o zaspokoje~ia wcią~ wzra­
stających potrzeb 9PQłeD&ri.,,a. prze~1dz1any w Planie 6-letnim, "lrf• 
maga nacznvch nakładtiw '-pesty1;yinych. 
Pon~ zamieszczamy klika ostatnich meldunków z frontn pokojowe­

fo badownlctwa. 
PRODUJCUJEM:Y LEKARSTW A, nu kombinatu i przy zakładaniu W.n-

llTóRE DA V/NIEJ damentów zużywano w roku ub. -
IPROW ADZAtM.l'l·'t Z Z.A.GRANICY m. in. około 4 milionów sztuk cegły 
Prod~ai• atr:™1łrów Je~niqych 'miesięcznie. Nie ma w woi. krakow-

swiększy tię w Pla9e 6-le~ płze- I skim cegielni, która mogłaby wypro­
azło 7-kr:!'!l~ fedno~e po- dukować taką ilość cegły nie tvlko 
watnłe r ' ~ ich uorly,,ment. w ciąga miesiąca, lecz nawet w ciągu 

RozbudoWTWan• obecni, w Staro- całego roku. W tej sytuacji .zat>o­
'fardde '1vof. ~akie) sakl.Mly luma· trzeb'?wanie ~udowy huty • iigan!& 
eeutyczpe korrrystaill cz~ciowo z zrodziło kon1ecznośE wybudowania 
4wnycJi _pomies~C%eń firmv „Bayer", wielkiej ceajelni. Jej budowę rozpo-

f,
~1{•pnec! wofnt, jako punlłt dy- ci:ęto w ZESł.A WICACH w pobliżu 
bucy)Ay, sldzie pakowano jedy· Nowej Huty w marcu 1>. r. 
i naklefano etvkietv fiJ.mow.e na Tempo orac budowlanych zapowia­

parafv pro~ukowane .;, Niem- da, ze CC ielnia Zesławice rozpocznie 
łlhch. Dzłl4 pracuJ11 łam ~· ma· produkcję już w czwartym kwartale 
llJDY• l'"8fł nowe hale proiłukcyfne, b. r. 

ł' 

a aakłady produkuill na trzy zmianv. NOWOCZESNA F ABRRA 
OBOlt BUTY • GIGANTA PAPIERU 

POWSTAJE WIELKA CEGIELNIA Na przedmidciu Szczecina w Skol-
Snbko rosrota 11• kombinat No- winie odbudowuje się najnowoczd-

wa Ruta. niejszą w Polsce fabrykę papieru. 
D1a 1amefo tylko nzbrolenła łeA· Nowa papiernia posiada powaine 

Zlłop ltiły „Batory" 
uruchomiła przed terminem 

IOWJ piec 11111'11110wski 
CBORzóW (PAP), - W dniu 

6 lipca br. na 29 'c&ai prud pl•· 
11owanym terminem w hacle „Ba. 
tary", dokonano ,1erw11eiro 1p11• 
Iła 1tall z aowefo pieca marle• 
aowalde.o, 

Zu6wao profekt jet I wuyat· 
lde ehmenly b111trakcy/a. ple­
• ąpracowanó l wykonano oał-
1r-~ ... ~ 

zapiec.ze euro'Wi:owe. Qogoclne i~t 

I 
tałtte połatanie fabryki nad Odrll, co 
'umożliwi doa~awę aur-0wca ł ekspe· 
dycję gotowef proCłukofi łanłl\ drogą 
wodni\. 

Jut w połowie 1952 roku ruazą 
ińerwaze ma~y. Dostarc14 one 
fuafcnń aełft ty~ ton papien 
roonłe, 

SYNOWIE ROBOTNJKóW 
ł.óDZKICH BUDUJĄ F ABRYKE 
SAMOCHODóW CJE~AROWYCB 

W LUBLINIE 
Dp Lublśna pr.zvbyli w dru~fat t~r­

nuś1e j11nacy 47 brygady SP, kt6rzv 
brdą pracować przy bucłowle bbry-
ki •cn~oc!ów i:f~~dt. ~ ' 

Bryt-di 91cłada 9Tę :z absolwentó\v 

Uczcimy palnięć 
Wielkiego Rewolucjonisfy 

25 lat mija Od chwili, gdy p.rzesiało bJć .lel'-Oe Feliksa Dlderjyń­
llOego, BoJullłerska jego pos1a6 ńaoowl wofl!lł najpi~e.- w:mr 
I )1'Zykład c1la. międeynarodowego ruchu r.ob~ a w 9'1J07.ególno­
ihll dla bo;iownikciw o Polskę socja.li9tyml)ą. 

Bobotnicy polscy w 4ff.ężkich l&tach waJkl1 z caratem I z rOOzimym 
11r&kiem S'mkali przykładu i otuchy w świetlanej JMl8taci Wfelkie&'o 
llewoluCiionisty, którego tow. Sfalin nazwał Bohaterem Pazdziemika. 

Niezłomnej, konsekwentneJ wa.lk1 uczył łeb Feliks Dzleriyński -
'Memy uc.zeft i współtowamySPJ1 Lenina i Sta.łina. Uczył Ich ~ 
JJatriotyzmo Z proleiariackim m~&lizmem, uozył kh, te ZWY· 
clęshvo rewolucji rosyjski.ej pmyńfedfe wolno§ć ncłemięZonym mllllOm 
Polski. Ten ezołOWy przywódca SDKPiL, ld6ry twardo słał na słano­
wiśku I>arill bols'Zew.fckieJ, WYbłtny d$łam łeij Partii. wódtc I organł­
-.., pełen przeogromnej miłości clła ludzi PrailY, a ~ nleubfa· 
•Y POl'ł'omca Wt"-Ogów rewoltio.ll - żyje w pamięci, w błsłolil, w ser· 
aaołl narodu poJsltjego jak n~ nigdy pł(Jmfeii. .Zne w 11eroach 
l'Gbotników C~oneJ Łodzi. 

Czy ineba móWilć o •tym. ·Jakim nłewyerr.eq>anym tr6dlem na­
tchnienia była jego ddała.lność, Jego J1M1k9. cale clzleło ,feeo tyeJa dla 
.POiskiej klasy robotniazej bndująceJ DOW!ł O~ę? Nałwfębą pol­
ski nwolucdonista uczy nas niestrnd:rone.f pracy nad u~ _,.. 
lkanych zdobyczy, nad rorgwoJem nowej s08P0Clarki, naci pnr.ekaCalce• 
niem życia narodu w S'U7.ęŚliwe, Jasne iycle wolnych luchA. Voą ._ 
Ollljnoścl rewolucyjnej 1 bezkompromiBowe,f wałkł o llMlhowame łhlff 
partii, o demaskoW9alie i nnieszkodlłwluie wrogów. 

W~edzą masy pracujące naszego kraju, że ten potężny ruoh, kt6· 
rero Jednym z PNYWódców był FeliD DzierżyUJd. dwa .rarq przyniósł 
Polsce wolność, że z tego ruchu poca;ęła się ~ dasiejsza Ludowa 
Ojczyzna, 

P-OStać Feliks& Dzleriyńskłego - bojownika m .,DMZą t w&SZI\ 
wolność" związana jest także z muramt naszego miasta, które ma piięk· 
ną kartę w dziejach rewolucji, z historią łódzkiego proleta.riałlu. Fe· 
liks Dzierżyński, który kierował ruchem rewoluey>jnym w Polsce, od 
1904 roku nieusta.nnie przyjeżdżał do ŁocbJi, ndzielai;iąc działa.ezom 
SDKPiL cennych rad 1 wskazciwek. To, w ŁO<ki, przy zbiegu ulic 
Przejazd i Sienkiewfoza, w wa.rsztacie stQlarskim odbYWały się zebra· 
.Ilia socjaldemokratów. To Feliks Dzierżyński przygotowywał łóclzkich 
ro~otników do rewolucji 1905 r. Wielu towarzyszy, którzy iyją do dm 
wua, doskona.Je pamięta tow. „Józef&". Podczas manifestacji na ullcy 
PliotrkowskieJ, gdy płomiennie przema.wiał do zebranych, robotnicy 
lplatllli ręce i Podnosili go wysoko w górę tak, aby wszyscy mogli go 
clobrze wid:tieć i słyszeć. Jego gorące słowa, rzucane z całą, na.miętno· 
ielą i siłą wielkie1m rewolucjonisty, r-01XPalały niebywały entuzjazm. 
Inspirowana przez '»zierżyńslciego walka łódzkich robotników uzna.na 
ZOltała przez Lenina m w:i:ór entuzjarzmu, bohaterstwa, 7.11. przykład 
WYiszyeh form walki. Tu, w Ł!Hhi, w 1907 r. na zebraniu SDKP 
I L-oWców, które odbyło się na ta.It zwanym „Kusym Kącie" niedaleko 
ul. Spornej Dzierżyń~ki dokładnie zanalizował sytua.Cję wewnętrzną 
w Polsce, dając aktywowi łódzldemn sw.zegółowe WYłYczne dla clai· 
szej pracy, „N"asza sprawa jest niezwyelężona" - oto płomienne słowa. 
któr.vmi za<>rzewał do walki robotników Łodzi. 

Łódź szczyct Się tYm1 pięknymi karłami swej historii, dnmm. Jest, 
ie w jej muroob przebyWał Feliks DZieriyńsld. MJasto nasze oboho· 
cblió będzie uroczyście 25 rocznicę Jego Śmierci. W łych cln!iach odbędą 
się pogadanki i odczyty, poświęcone omówieniu życia l rbliałalno.9oi 
WielkHgo bojown!ka o zwycięstwo mięchyuarodowego prol•rJam. 
Otwarte rzostaną Mczne W3'Sł&WY. Załop przodujących za.kładów ba· 
wełnianych, noszących imię Dzierżyńskiego, ~ llCJibowhpmda 
Pod-Jęte db. u~ma rooznłoy lego lmłerd. ~ o Bohałene 
Paidzierni'ka żyjący Jenme w Łodzi Jeio uomlowie, ~ waa. 
:&bołnlcza Łódź ~°"11.te się całym ..ee.n do oclc1llnia lu~lcia 
I mel cledom WielJdelfo Bewolucjonisły. 

Nleohł.e więc. we :wni8'lmoh ::= ~ 414 ... ._~ 
~;;idę J>.nlo~wym - ~nhii'Pfęłńeco ~ Gtft· 

PłoniłeDła Jbrol.uc,Jt! Nieeb. sł~o, • „„..._ ...,. wą-
„~ ~&.li-:.... . o „~-~-- ldllllr. li'!!!! o W'JllWIOłaf• lud&-

--·-~·· 

całym kraju 
szkół ogólnokształcących i zawodo· 1 .Już w pierwszym dniu pracy iuna: 
wych, svn6w robotników i chłopów cy 6 kompanii 47 bry~ady wykonali 
z terenu Łodzi i woj, łódzkiego. 160 proc. normy. 

Gorzów rozpoczął produkcję 
ce.onych włókien sztucznych 

- Premier J. Cyr~nkiewicz wziął udział 
w uroci tJ słoici uruchomienia wielkich zakładów 
GORZOW (PAP). - W dniu 7 bm. roopoczęły produkcję potężne 

Zakłady Włókien ~ucrz.nych w Gorzowie na Ziemiach Odzyska­
nych. Kl'81,j llaSZ otrzymał nową wspaniruą fabrykę, która wytwoimy 
o~romny asortyment artykułów techniicżnych, potrrzebnych dla roz­
budowuijącego się przemysłu i da najszerszym rzeszom ludnośei ty­
siące ton najwyżsirej jakości wyrOOl1w kon&umcyJnych. 

Dyplom laureata i złoty medal z I Czas ucieka! Wzmaga się tempo 
wizerun~iem J. Sta~na, wręczy~ _Pro- wyścigu zbrojeń. Polityka rokowań 
fe~orow1 przewodniczący Komite~u musi zwyciężyć politykę siły. Dla· 
M1ędzynarodowyc~ Nagród Stali- tego też powinniśmv nieustannie 
nowskich. - Skob1elcy~. wzmagać naszą kampanię o przepro· 

I 
W czasie uroczystości zabrał l!łos . . d . • 

Na urocrzystość uruchomienia ~ mkmdów przybył w.i!tany 
<YWacyjfl.ie premier JÓ'Uf ~ez. Towmzy&y,Ji mu: zastępca 
przewodnimącego PKPG mim. Ac1lm Wang, min. przemysłu ohe­
mkrmego - B. Rumlńllkl, ~czący CRZZ - WUdol' Klosle­
wb oru pr!l.edstawmiele nlleojlmwydi władz. 

Fryderyk Joliot-Curie, który po wv· w~dz~m.e rokowań ~tę zv p1ęc1oma 
rażeniu wdzięczności za ą11zczyce- wtcl~1m1 mo~~~stwam1 w celu za· 
nie go nai;!roclą imienia wo«ba świa· warc1a poko1u • · 

W crmsie w:oceystośd prmmówfen:le wygtosm: premier Cynn­
kiewiioL (tekst przem6wienia podajemy ne 91lronie 3-ej) 01'8IZ min. 
Rumińskii. (bgmenty Pll'7Jl!Dlówie?a na atir. 2-ej). 

Miliony złotych przynies·ie Czyn Lipcowy 
robotników Dolrteeo Śląska i Lubi ina 

Święto Lotnictwa ·ZSRR 
. 

lmponuiqca defilada 

WARSZAWA (PAP). - Opr6cs dalsąoh meldunków s Poszcze· 
g61nyoh saklad6w prac7, sclzle podejmowane Bit cenne zobowiązania 

proclakoyJne w Cąnle Lipcowym, w niektórych okręgach I większych 
olrodkaob. mlejsldeh dokonano wstępaeso Pocln~owanla warto6cl clo­
ą.beu110W)'ch &Oba~ • 

MOSKWA (PAP). - Dnia a Upca Nutępnie rozpoceyna lię pierw-
odbyła aię nad lotnil!kiem Tuszyn.o aza część defilady. Biorą w niej u­
pod Moskwą wspaniala defilada dział płloci - amatorzy, którzy wy­
lotnictwa radzieckiego. konują szereg nleZWJ'Itl• ui:cmych 

DOLNY IL.\Blt I woj. wrocławskim postanowili do 
Robotnicy 200 zakładów Dolnego 22 bm. skosić w 1p6łdzielniach 

Sląska podjęli zobowiązania war- produkcyjnych i na polach mało l 
toścl ponad 7 milionów zł. średniorolnych chłopów 3.300 ha 

w IożY pańStwoweJ obecmy był Lpopłm pU~. . 
~UBLIN 

zbóż, tj. o 1.160 ha więcej niż prze­
widuje plan produkcyjny oraz 
prz~prowadzif. podorywki na obsza­
rze 1.840 ha. 

Józef STALIN w otoczeniu Jdero- W tegorocmeJ · de!iladne . : biorą 
~iłt6w partii I i:qifu. Setki ty~i~ ud~ał hydrop.lany kons~u~1 'r_u· 
c.v u11b':iztańc6\~ iSrutrc kwiązk~ l P:it!c-,v:I". " "'~ .t~ ti.i:.._':~}).J:J._ itr:r.10\J 
.aaddeckiego, pi~bYłych na dełi- ~drzuL~we ~n .. lrukcn M1kojana. 
ladę z entuzjazmem witały Wjel... ' Pu~Iiczno:,c o~lądała z kolei z 
k1ego Stalina - twórcę lotnictwa I podznl'.~m eskadry samolotów ~.o~­
radzhckiego. s~rukcJ1 Jakowlewa, które '!ZbiJaJa 

1 się w powietrze oraz ląduJą przy 
Defiładę otworzyły samoloty z! minimalll'lym rozbiegu. Start i lą­

olbrzymimi sztandar!lmi. Grupa sa- dowanie tych samolotów możliwe 
molotów układa na tle nieba słowa: jest w dowolnych warunkach tere-
„Chwała Stalinowi". nowych. 

20 wielkich układów f't'acy LU· 
blina i podf~ zobowiąiania zespo­
fowe i Indywidualne, których rea­
lizacja przyniesie ponad 3 miliony 
zł. oszczędności. 

ZAGŁĘBIE KRAKOWSKIE 
Górnicy kopalń Zagłębia Kra­

kowskiego uczczą 7 rocznicę PKWN 
W WOJ. WROCŁAWSKil\1 I wydobyciem ponad plan 14.552 to­

Traktorzyści POM w $widnicy w ny węgla . 
--111111111111-

Rozkaz m(lrszałka Wasilewskiego 
lUOSKWA (PAP). - Z okarQi 

Dnia Lotnictwa ZSRR minJster 
ąraw wojskowych ZSRR, mars.­
lek Wasiłe'tV.sti wydał nutępuJ;.cy 
rozkaz: 

GENERALISSIMUSOWI ZWlĄZKU 
RADZIECKIEGO TOWARZY­
SZOWI STAL'INOWI! 

Wstępne roz111owy w Kaesong 

Towarrey•e lotnicy, inłyaierowle 

I 
i technfc~, eflrzele:r I radioopenło­
ny, wszyscy )l!W'WDłoy pnemplu 
lołnimero! ·Tow~ tołnłerll9 J 
podofleerowte! Towusyne olklMlo­
włe I 1mellllłowllet 

Dzień ~ctwa ZSRR w l'Olal 
·bde1:ącym w!lf:a llllll'ód nidrzliedd. no­
W3mi aukt:esaml W 1'QBWOjo lo1nf• 
'.ctw. llłlaldno~ :1 pow«*'""fu 
Jego zdolnokl bojowej. 

~e 'W!lerall narodowi 
nida:ieclaiemu, pMbi.1 komunistYcz. 
nej, rządowi ZSRR li wJellkiemu Wo­
~ i Naucrqelelow.i ToWam.ysrno­
wJ. stallnowii, nasze sokoły sfia&ow­
skie wspólnie ze wszystkimi siłami 
zbiroijnyml twardo stają na 8łlmJi:y 
tw6ra:ej pracy naszego nM."odu ~ 
państwowych intm-esów Zwi~ 
Radzieckiego. 

Mliinister $praw w<>jskowyoh 
ZSRR marszałek ZwJążku 
Rad21ieckiego Wasilewski. 

• 

NOWY JORK {PAP). - Amerykań­

skie agencje prasowe donoszą, że 
w niediiel~ odbyły eię w mieecie 
Kaeaon« wstępne rozmowy mlędzy 

ż niwa 
~rugiego roku Pla·nu 6- letniego 

Współawodnictwo gromad 
~ąo mamen:!e ayb]lie,go lpJ:'lzętu !Wóż Di.emał waeystk:le 

eromad1 .,,. gmłnAdl Rdut6w ł Oobrtełin w powieele JwtoowM!m 
~ ~o współlaiwódn.łctwa o przedterminowe 7.lak<>ńczenlie 
~. Ini.c;ja1f;P,;r.:ąirni wspólmwoónictwa były: w ~ RdUltdw -
ll1'0Dlac1a K«!elf Mała, a łł- gimin1e Dobrrtelin - Wiłeś Grarl&w. 

Wydajna prace SOM 
SOM w . Topoli Królewskiej w P!)W. łęozycklim jest c:Wkowicie 

p~gofxl;wany do r~ akcji żniwnej da.d~ki ofiarnej p.ra~y 
k:ier'ow:ruika SOM, Wacława. Baja, Wyremontowano i rOO!Pl'O'Mldzorlo 
?o. ~ad . snopowiązałki i żniwiaa-klt, mopart:ru.ono się w dosmtecmą 
il~sc ~iał6w pędnycb, &nu.Ma do snopowią~alek Oil'$ części wy­
ffi16ll!ll~ch, aby .'!" razie eepsuaia maszyny, można ją było jak naj­
prędZeJ napraw~c. 

Sprz~t jęczmienia i rzepaku zakończony 
Pracownicy ,przemysłu lotniczego 

witają święto nowymi osiągnięciami 
w dziedzinie rozwo.ju i opanowania 
techniki lotni~j. -~ ;._ ~·.-

PGR w Rogowie w pow. 
brzezińskim jako jeden e pierw­
szych rz.aikończyło przygotowa­
nia do kampalllil Z!liwnej Nie~ 
rz.wykle starannie przygotowa­
no tam magozyny t spreęt żniw­
ny , W n biegłym tygodniu za­
kończono zbiór rzepaku i jęcz­
tnif'nia ozimego ora2 przystą­
piono do młocki rzepaku. 
Próbne omłoty rzepaku dały 
nadspodi.:iewane wy.n:ik:i. Zebra­
no mianowicie o 2 kwintale 

Witam i Pozdrawiam Was z oka· 
eji Dnia Lotnictwa ZSRR i żyaz:ę 
dalszych sukcesów w opanowaniu 
techniki i ztuki lotniczej. w umac­
nianiu dyscypliny i podwyższeniu 
gotowości bojowej lotnictwa. 

Dla uczczenia 
ZSRR rozkazuję: 

Dnia Lotnictwa 

Dziś 8 llpoa 1951 r. oddać salwe 
honorową w stolicy naszej ojczyz~ 
ny - Moskw:ie i w stolicach repu­
blik zwią'Zikowych. 

NIECH .ŻYJE POTĘŻNE LOT­
NICTWO STALINOWSKIE! 

NIECll Z~.JE BOHATERSKI NA­
ROD RADZIECKI I JEGO WA· 
LECZNE &IŁY ZBROJNE! 

NIEOB h°JE WIEIJKA PART1A 
1BOl.BZEWIKOWł 

MECll hJB U2\D RAIDZIEC· 
KII 
OBWAŁA NMZEMU WIELKIE· 

MU WODZOWI I HA.UCZ'YCIEl.0-
4 WJ. GENIA-I.NEMU DOWODCV 

'\ 

e hektaa'a więcej niti: w roku ubiegłym. 
Na zdjęciu: zwózka rzepaku w PC.R Rogów. 

Dobrze zaopatrzona GS 
Z:uząd gminnej spółdzielni w Wygiełzowie w pow łaskim po­

czynił wszelkie Stlll'ania, aiQy podległe mu $!tlejpy były ~eżycie za. 
opatrizone w artykuły pierwszej potrzeby podCUJas akcji żn:iwnej. 

Ożywić działalność komitetu członkowskiego 
SOM .w Wftonli w pow. łęcrzycldm nie ustaan jeSIZCZe kolejności 

komysbaniia z maszyn przez mało i średniorolnych chłopów. Nde Wy• 
rerpcmtował także wszystkich maszyn i me r~rowadził icll na 
gromady. W:inę m ten stan nemy ponoS.i obok kierownictwa SOM, 
komitet członkowski, który 'W ogóle me interesuje się pracami Pl'ZY­
gotowawmymi do e.kcji żndwnej. Trzeba ożywić drziałalno§ć kO'f'nite­
tu członkowskiego, który winien natychm:last pomóc SOM w usu­
nięciu braków, 

' 

oficerami ląc.mikowymi dowództwa 
koreańskiej armii ludowej i dowódz­
twa ochotników chińskich oraz ofice­
rami ' łącznikowymi generała Ridll· 
way'a. Powołując się na oświadcze­
nie rzecznika sztabu Rid:;!way'a, ame• 
rykańskie agencje prasow~ podają, że · 
w wyniku wstępnych rozmów odby­
tych dnia 8 lipca w Kaesoni,!, roz• 
poc1n11 się dnia 10 lipca w Kaesong 
rokowania w sprawie przerwania 
ore i ~wfeszenia broni w Korei. 

~arodJ' żądają 
Paktu .Pokoju 

CHINY 
PEKIN (PAP). - W Chinacli 

wschodnich zakończono kampanię 
zbierania podpisów pod apelem Swia_ 
towej Rady Pokoju i referendum 
przeciwko remilitaryzacji Japonii. Do 
dnia 5 'lipca w Chinach wschodnich 
podpisało apel Swiatowej Rady Po­
koju i głosowało przeciw remilitary• 
zacji Japonii 104.745.993 osoby, co 
stanowi 74,6 proc. ogółu mieszkań­
ców Chin wsGhodnich (bez wyspy 
Taiwan). 

ANGLIA 
LONDYN (PAP). - Według danych 

londyńskie~o Komitetu Obrońców Po 
koju, w Londynie zebrano dotąd 
100.000 podpisów pod apelem Świato­
wej Rady Pokoju. 

DANIA 
KOPENHAGA (PAP). - W Danii 

podpisało dotychczas apel światowej 
R:ldv Pokoju 103.000 osób. 

AUSTRIA 
WlEDEN (PAP). - Czynny udział 

w kampanii zbierania podpisów pod 
apelem Światowej Rady Pokoju bie• 
rze :nłodzież austriacka. Między in• 
nym1, członkowie organizacji „Wolna 
Młodzież Austriacka" zebrali do 
6 lipca br, przeszło 53.000 podpisów 
pod apelem. 

LIBAN 
PARYŻ (PAP). - Jak donoszą z Li· 

banu~ ~otychczas zebrano tam 25.000 
podp1sow pod apelem światowej Ra­
dy Pokoju. 

TUNIS 
PARY2 (PAP).-Dziennik Huma· 

nite" donosi o stałym rozwoJ':i akcl 
zhier;mia podpłs6:W pod apelem Swia• 
towe1 Rady Poko1u na terenie Tunisu 
M. in. w 4 kopalniach południowe!!~ 
Tunisu apel J)odpisało 30.000 dórni­
ków, 



' 

• 

• 

Or.I 

O prawid• ~ polityki partii na wsi Fa1zy1toW1ka uchwała 
rządu de Gasperi'ego r...ntD i lłtałtD ~ naa, te pod­

•wo'Wll dtwłcnJ' dyktatury prol„ 
tariatu jelł t0jU81 robotniczo-ohłoP­
tłd, h bes poparcia młHonowycb 
mu pracuJlłCClłO thłopnwa nie mo­
łDa ugruntować wład~ ludowej t 
łludować IOCjalistycznego ustroju, o­
• le watnym warunkiem :rwyct.­
~ budownictwa aocjalistycznep 
jlmł porozumienie 1 ilclsły, bojowy 
IOjua ae 6redniaklem. 
Przyjęty na VIII ZjeMzt• partfi 

,roll"•m WKP(b) w ten 1posó'b łor­
aułuje udania partii na wal. 

,.Partia 1taw!a sobie za zadanie 
odgrodMnle średniego chłopstwa od 
kułaków, przeciągnięcie 10 troską o 
jeso potrzeby na itrom: klasy ro­
lKttnłczej, przy czym walc~ 11 jego 
acofanłem łrodkami oddziaływania 
Ideowego, bynajmniej zał nie środ­
kami prsemocy. Dąży do praktycz­
nero porozumienia 1ię 1 nim we 
wazyatkłch wypadkach dotyczących 
jego Interesów życiowych .. .'' 

Niektóre nasze organizacje par­
tyjne nie dostrzegają często w prak­
tyce różnicy między kułakiem a 
łredniakiem, 1tawiając między nimi 
mak równości. Niesłuszne „zaszere-
1owanta" 6rednlaka do katesorii ku­
łaków wyrządza wielkie szkody po­
lityczne partii i władzy ludowej. 
~odkopuje bowiem zaufanie mas 
6rednlackich do pad;U, rzucając je 
w objęcia wroga klasowego. 

Nasze organizacje partyjne muszą 
nauczyć się odróżniać średniaka od 
kułaka. Nie wolno nam mechani­
cznie „zaliczać" średniaków nawet 
zamożnych do kategorii bogaczy. Nie 

W 27 rocznicę proklamowania 

P6łnocno-Osełyńskiej 

Republiki Autonomicznej 
MOSKWA (PAP). - W dniu 7 lip­

.a hr. naród osetyński obchodził 27 
rocznicę proklamowania Północno· 
OsetyJ1skiej Autonomicza.j Repu­
bliki. 

Przed Wielką Soc:jalłsfyoznl', R•wo­
lucj, Pa:tdziernikow, Osetyńcy 
lsyli nafbiednieiezym narodem pół­
•ocnel!o Kaukazu. 

Dziś w północnej Osetti znajduje 
aę 5 wy:tszyoh ucr;eln~ 15 uczelni 
Mchnicznych, eetki azk61 średnich i 
powszechnych, 3()0 bibliotek, 5 mu­
seów oraz setki domów kultury, 

U r I o p J. M a I i k a 
NOWY JORK (PAP). Stałv 

p~zedstawiciel ZSRR w ONZ, Jakub 
Malik. opu•ołł dma 6 lipca Nowy 
Jork, udaj,e lł41 M urlop do Zwi~ku 
Radzieckiego, 

mołDa ~ opl--' prą ..talllDiu 
pnynależnośct klalOW9j cbł~ je­
d7Di• na ""llOkołcl poetadanet0 
przea nich aN9hl ziemi eą teł llo­
ścl tywego t marlweco lnwentarn. 
Jedynie lłusznym i ni~wo4nym 
miernlldem w ocenie chankteru 10-
spodarstw rolnych jest uprawianlt· 
lub nieupnawianie wyzysku. Chło­

pa, który nie używa lłale llły DJ­
jemnej, nie tiprawia wyzysku, nie 
motna w wypadku jego samotno§ci 
U'aktowe6 jako kułaka. 

Partia nasn dą!y do umocnienia 
l 1acieśnlenia 1oju1zu ze średnia­
kiem. Dlate10 l'Złłd nasz przez właś­
ciwll polityk4= podatkową l kredyto­
wą dąży do urnoententa gospodarstw 
indYWidualnycb, udztelaj!lc Im ma­
ksymalne' pomocy w rozwoju pro­
dukcji rolnej. Dlat1uro partia nasza 
bezlitośnie karze wszelkie próby 
wywierania nacisku administracyj­
nego l stosownnia przymusu wobec 
pracujących chłopów przy zakłada­
niu spółdrlelni produkcyjnych. 

Naszym celem na obecnym etapie 
rozwoju wsi jest ograniczenie wy­
zysku uprawianego przez kulaka, ce 
Iem stopniowego -wyparcia go z zaj­
mowanych pozycji ekonomicznych 
i wyrwania pracujących chłopów 
spod wpływu bogaczy. 
„Ograniczać kułaka - stwierdził 

tow. Chełchowski - to znaczy -
zmusić go do pełnego płacenia więk­
szego podatku z jego większych do­
chodów i oddania większej ilości 
zboża na skup; to znaczy ...:... stoso­
wać pomoc sąsiedzką i właś~iwe 
ro7.dzielnic:two towarowe. Ogranicza~ 
nie w naszych · konkretnych warun­
kach - to przede wszystkim poll­
tyka obrony małorolnego przed vvy­
zyskiem kułackim, to n\edopuszcza­
nie do nadmiernej akumulacji w go­
spodarstwach kułackich itd." 

Nie oznacza to jednak w żadnym 
wypadku likwidacji kułaka. Gospo­
darstwa kułackie, odgrywające dość 
znaczną rolłl w produkcji rolnej 1 
hodowlanej, ma.ją możność egzy­
stencji. 
Będziemy nadal prowadzić wal­

kę z pasożytnlcz.Ymi, spekulanckimi 
elementami na wlll, z systemem od­
robków za wypożyczenie konia czy 
maszyny rolniczej, z haniebnym 
procederem lichwiarskich pożyczek, 
z wszystkimi objawami wyzysku 
mało i średniorolnego chłopstwa. 
Spotęgujemy jeszcze bardziej czuj­
noM naszych organizacji partyjnych 
na zdradzieckie manewry, na akty 
1abotażu l dywersji wroga klasowe­
go. Będziemy bezlitośnie demasko­
wać I tępić wrogą propagande prze­
ciwko naszym spółdzielniom pro­
dukcyjnym, pri:eciwti:o państwu hl· 
doweµiu I pokojowi. 1 

Polity~ -- prowadzić będziemy 
jedynie w oparciu o nasze ustawy 
l przepisy. Każda bowiem próba ła­
mania rewolucyjnej praworządnoś­

ci, nawet °" ttosunku do kułaka, 
prowadzi nte do jego iaolowania, 
lecz, wręc1 przeciwnie, ułatwia 
mu zdobycie wpływów wśród ~red­
niorolnych chłopów, prowadzi wiec 
w konse1tw1o.11cji do rozluźnienia so­
juszu robotniczo-chłopskiego. Łama­
nie praworządności rewolucyjJłej, 
niezależnie od W!łrunków 1 okolicz­
no§ci jest niedopuszczalne i jest wo­
dą na młyn kułaka, ułatwia mu 
dyskredytowanie władzy ludowej w 
oczach mało I średniorolnego chło-
pa. . 

Nasze prawo, -wyrażające wolei l 
interesy ludu pracującego, nasze u­
stawodawstwo, które stoi na straży 
rewolucyjnych zdobyczy mas pracu-

Zakończenie obrad 
sesit Bmra Wykonawczego ŚFZZ 

WIEDEN (PAP). - W Wiedniu za­
kończyły się obrady sesji Biura Wy­
konawczego $wiatowej Federacji 
Związków Zawodowych. 

Sesja jednomy,lnie przyjęła odezwę 
do mas pracujących całego świata. 

Odezwa wzvwa pracujących męt­

czyzn i kobiety wszystkich kr.a!ów do 
poparcia apelu $wiatowe1 Radv Po. 
koju o zawarcie !>aktu Pokoju między 
pięcioma mocarstwami, 

Sesja postanowiła również zapro­
ponować „Międzynarodowej Konfe­
deracji Związków Zawodowych", 
„Międzynarodowej Federacji Chrześ­

cijańskich Związków Zawodowych", 
„Międzynarodowym Sekretariatom 
Produkcyjnym" i autonomicznym 
związkom zawodowym rozpoczęcie 

rozmów celem koordynacji walki o 
prawa mas pracujących, 

St r ajk 
urz,dnik6w państwowych 

w Grecji 
SOFIA (PAP). - W niedzielę roz­

począł rię w Grecji strajk urzędni­
ków pań~twowych. Powode111 1traj· 
ku jest odmowa rzl\du mou.rcho­
fuzystów freckich roZJ)drzeni1 słusz­
nych t1J,dań llr:tędników państwowych. 

W zwil\zku ze 1trajkiem izef une­
rykań1kiej misłł fospodarczej, La­
fam, oświadczy , te dopóki Oil stoi na 
cHle tej misji, r.ząd frecki ni• 111odzi 
1~1t aa tadlle u1tępstwa wobff żt,dań 
tłrajkując7elt. 

jących 1 władzy ludowej, które o­
chrania własnośc 10Cjalistyc;Jnlł l 
broni biedotę wiejskia i 6redntaków 
przed spekulantem i lichwlarsem, 
przed wyzyskiem kułackim. jest 
dostatecznie silnym i 1kutecznym 
or11żem w walce z wrogiem klaso­
wym. Należy tylko mać te ustawy 
i umieć się nimi posługiwać. Prawo 
nasze ma charakter ściśle klasowy, 
całym swym ostrzem wymierzone 
jest przeciwko wrogom mas pracu­
jących i wrogom władzy ludowej. Ko­
rzystajmy więc z naszego prawodaw• 
stwa, popularyzujmy nasze ustawy, 
żeby mało 1 średniorolny chłop uiał 
ich treść i wiedział, że stoją one na 
straży jego interesów, że bronill go 
przed wyzyskiem bogaczy. 

Rozgraniczać ściśle średniaka i 
kułaka, wyrugować z naszej pracy 
partyjnej metody nacisk„ i adm!· 
nistrf)wania, przestrzegać konsek­

RZYM (PAP). - W parlamencie za- jekt 1 odrzuciła Poprawki depato ..... 
końoqła 1ł• debata aad projektem nych komuniatyoznyoh l eoofalłaty.., 
rządowym o t. zw, „obronie cywil- aych. W azczególtiolol odrzucone .,._ 
ner', Celem teio projektu, noszące- prawkę, dotycząo11. aakU11 wyk~ 
gG wyrdny charakter 1.,.y1towskl, stania „milicji" pftMiwke ~ 
jest dlfŻenie do zlikwłdowan1a praw cym, 
konstytucyjnycJa aarod• wło1kiego i Przy Jęcie łaazystowskł•l!D „ •ł*"• 
przywrócenia reżimu Mussoliniego, przez parlament wywołało fal• ...... 
Artyk'1ł 4 prof ekt" daje rządowi pra- rzenia w całym kraju. Robotalor I 
wo ol!łaszania stanu. wyjątkowego w urzędnicy w Mediolanie, O-al I w 
kraju i mobi!iz;owania. robotników - Innych iniastach atraikowalł •• aak 
bez wzlllędu na zgodę parlament.u. protestu "rzeciwko fusyzacfl Włoch. 
Artykuł 6 przewiduje utworzenie mi- , Na t11rea1e całej proWłnofł LiTorao 
licji typu faszyatowskiego. odbył 1ię strajk pawazeclmy. f.ta 

Większość rządowa przyjęła pro- oburzenia rośnie bez przerwy. 
_,__"'··••n911 .... ,.„, .., ___ _ 

35 tys. oficerów i 
wtrąciła do więzienia 

żołnierzy 
klika Tito 

wentnie zasad rewolucyjnej prawo- SOFIA (PAP). Jak donosi I sławil coraz bardziej wzmaga lf• 
rządności, w pełni wykorzystywać dziennik „Oteczestven Front", kll- opór narodu przeciw polityce woj. 
nasze ludowe ustawodawstwo w ka Tito rozohodaJe '10 proe. całeco ny i nędzy, prow adzonej przez kll­
walce z wrogiem klasowym, zdoby- builżełu jugoslawłt na prąrotowa- kę Tito. Szerzy się teł na ogromu" 
wać za pomocą uporczywej pracy nia wojenne. Juaosławia została skal~ ruch oporu _w anolt jugo. 
uświadamiającej masy pracującego " słowJańskiej przeciwko poliłycie 
!:hłopstwa dla socjalistycznego bu- przek~ztałcona w _bazę . wypadową wojennej Tito. w zwią7.Jru z tym 
downictwa - oto droga do dalszego przeciwko ZSRR 1 kraJom demo- odbywają się masowe aresztowania 
umocnienia sojuszu robotniczo-chłop kracji ludowej. Armia jugosłowiad- wśród żołnierzy i oficerów. W wtę­
~kiego i scementowania frontu na- ska została całkowicie oddana na zieniach przeb,.Wa obecnie 15.000 o-
rodowego w walce o pokój i Plan usługi imperialistów amerykań- flcer6w I ok, 20.000 żołnierzy, kt6-
6-letni. I sko - angielskich. rzy występowali przeciwko sdradzie 

W. Borowski Dziennik 1twie1rdza, że- w Jugo- Tito I Jego kliki. 

lu~1ie ~omwa za1ouąt~owali rewołnlJin~ PuemianJ 
w przemyśle chemiczny"' i całej gospodarce narodowej 

Z przemówienia min. inż. B. Rumińskiego 
WARSZAWA (PAP). - Podkreśla­

jąc konieczność szybkiego wyrówna· 
nia zaległości kapitalistycznej J!ospo· 
darki, min. Rumiński stwierdził, iż 
chemia ma na swym odcinku szcze· 
iólne zadanie. W ostatnich czasach 
w przodujących krajach przystąpiono 
do produkcji nowych surowców i 
produktów chemicznych. Otrzymuje 
się substancje zastępcze, których ja­
kość i sasto8owanie przewy!szaią 
ptodukty naturalne. PTodukuje się 
dziś w skali wielkoprzemyslowej ben• 
zynę i paliwa syntetyczne, kauczuk i 
tłuu:cze. 1yntelyczne, wszelkiej!o ro• 
dzaju farmaceutyki, białko syntetycz· 
ne, witaminy itp. 

Nowym poważnym osiąJlnięciem 
jest rozpracowanie i wykorzystanie 
w praktyce chemii procesów wysoko. 
cza,steczk()Wych. Tą dtogą otrzymu· 
je 5ię masy plastycr.11e i tworzywa 
szŁuc:i:ne, m. in. włókno syntetyczne. 
Tworzywa sztuczne zastępuj' dziś z 
powod~eniem tzerel! metali, szkło, 
materiały budowlane. Włókna syn· 
tetyczne ustępuj"' a nawet cnacznie 
przeW)'ższają jakością, wytrzvmałoś· 
cią i estetyk, włókna bAwełny czy 
wełny. 

Na przykładzie Gor.zowa widać jak 
szybko idziemy naprzód. Dziesiątki 
lat czekaliśmy dawniej na wprowa­
dzenie i przvawojenie aobie takiej re­
wol~cyjuej metody w chemii, iak 
otrzytnywanie włókna 1yntetyc:me~o. 

Nasi intynieTowłe i technicy przed 
wojn111 ni• budowali tomuzowskiej 
fabryki ani Chodakowa. 

mentacji technicznej. Twórczy i ofiar• 
ny był wkład robótnik6w jeleniogór­
skich a potem gou:owskich, ktćtzy 
wspólni„ z inżynierami i technikami 
przełamywali stale piętrzące się trud• 
ności, zarówno w montowaniu nie­
znanej aparatury i przeprowadzaniu 
?oświadczeń na. skalę półtechniozn'i! 
1ak I potem przy budowie pierwszej 
w Po\,ce wielki ej fabryki włókna 
syntetycznego. 

Belgia odm6wiła 
w~.t wjazdowych 

dęłeg~R;ji r.adzieckiej 
MOSKWA (PAP). - Agencja TASS 

Rośnie siła i znaczenie Federac1·i Kobiet i~;~~o::~~~ff::z~Xr/e~·;~~:E~~ 
(FAI), w skład której wchodzą przed-

Ddś intynlerowłe l technicy polscy 
opieraj4c 1f1t aa w.órad przodufąc1'f 
techniki radzieckiej - aaml proiek· 
lufę i bdn.ją wielkie kombinaty che­
miczne, csetto przykładem int Go­
rzów i Wiz6w. 

Gdy na terenie Gorzowa były rui­
ny, daleko w Jeleniej Górze małe 
!f?'ono entuiiast6w rozpoczęło ambit­
ne prace. Porywająca była dro,!!a 
chemików dolno•lą.akich do otrzyma· 
nia włókna 1yntetyczne!lo z fenolu. 
Technicy i konstruktor.zy łódzkiego 
biura. projektów prowadzili prace 
równoległe is chemikami i w oparciu 
o ich pomoc i wytyczne. Musieli oni 
przełamywać niemniejsze trudności, 
nie maj111e bdnych mateńałów ani 
nawet prymitywnych wzorów doku-

Zaczynamy w łJDI roku w Gorzo• 
wie produkcję aetek kiloar&mów 
włókna syntetyc znego dziennie. ' ' 
najbliższym okre sie przejdziemy do 
produkcji tysi,ca I wielu tysięcy kilo­
gramów dziennie . To oznacza, że za­
kłady l(orzowskie pr.zyczynię się do 
wzmo:łonei pod151ży artykułów włó­
kienniczych, a przede wszystkim 
dziewiarskich i po :r;oszniczych. Już 
w tym roku będz~mv produ!ł,ąwali 
~rzę,dzę wystarc:zi(ącę na kilka mi-

1.iruu>w par pof,„JN>r/a „•ca,i~1 • w 
przyszłości - nu ltilkanaście i kilka­
dzlesięt mlłion6w par oraz na miliony 
metrów tkanin o 1ajwyż1zej wartości. 

GORZóW PRZISZŁOSCI, TO PO­
TĘżNY KOMBIN T SYNTEZY CHE­
MICZNEJ. Obok przędzy syntetycz­
nej, kombinat w infen produkować in­
ne nowe iiatunki włóltna, m. in. tzw. 
P.rzędzę octanow~, dalej przewiduje 
iH~ uruchomienie produ!rcii wv~oko­
wartościowej foli~ szeregu mas pia• 
stycznych, lakie rf.v itp. 

, ś stawiciele klubów lotniczych 33 kra-

D P . .. K m·t ł Wykonawczego DFK jów, w tej liczbie Związku Radziec-r rag1erowa o ses11 o I e u . kiego. Zgodnie z regulaminem tej or-

WARSZAWA (PAP). - Dr. Eugenia Pragierowa, wiceprzewodni. 
c:ząca światowej Demokratycznej Federacji Kobiet, udzieliła przecbta· 
wicielce PAP wywiadu na temat se1ji Komitetu Wykonawcze110 łDFK, 
która 011tatnio odbyła się w Sofii. 

I reg uchwał, zmierzających do rozsze· 
rzenia ruchu pokoiu wśród kobiet. 
Wydano ponadto .apel „do kobiet 
świata", wskuuji\cv, ie „obrona ich 
ogniek domowych znajduje 1141 w ich 
własnych rękach, ie tylko wap6lna 
akcja narodów moie za!lrodzi~ drogę 
wojnie". 

ganizacji w pracach konferencji po­
winni wziąć udział przedstawiciele 
Centralnego Aeroklubu ZSRR im. 
Czkałowa. ~ lipca władze bel1Hjskie 
pódałv jednak do wiadomości, że de­
legatom radzieckim odmówiono wiz 
wjazdowych do Belllil, przy czym nie 
p9dano żadne'o wyjaśnienia przyczy­
ny tej odmowy. 

„W kwitnącej stolicy kraju Dymi­
trowa - mówi dr Pragierowa - od­
była •ię w dniach od 20 do 25 czerwca 
be. aesja Komitetu Wvkonawozel!o 
$-Matowej Demokratycznej Federacji 
Kobiet, zrzeszaj11cej obecnie przemzło 
90 milionów kobiet z 61 krajów. Od 
ehwłli 1w•1lo powitania w roka 1945 
federacja · rośnie w 1iły wzmal!a 
ałę fej &łlaci...Ue - i nie ma dzisiai 
tednef demokratyczncf organizacji 
kobiet, kt6ra in. byłaby zjedoooaoaa 
• FederacJ1t-

Na sesji w•ród deleilatek kralów 
eałego 'wiata znajdowały 1ię wybit­
ne działaczki 1połeczne, nieul!ięte bo­
jowniczki o pokój: wielka Pa11iona­
ria, przewodnicząca Antyfaszystow­
skiello Zwil\zku Kobiet ZSRR - Nina 
Popowa, Tsola Drogoiczewa, Hodi­
nowa-Spurna, Maria Rossi, sekretarz 
•eneralny Federacji - Marie Claude 
Vaillant-Couturłer i odznaczone ostat­
nio StalinowskĄ NaitrodĄ Pokoju: 
przewodniczl\ca SDFK -- Eugenia 
Cottoa ł przedstawicielka bohater-
1kiego narodu koreańakiego Pak Den 
Al. 

W skład delegaefi polskie; wcho-· 
dziły członkinie Komitetu Wykonaw­
czego Federacji: Edwarda Orłowska, 
Stanisława Zawadecka, Eugenia Pra­
llierowa. 

Obrady Iromitetu Wykonawczego 
łDFK świadczyły o tym, te działał· 

Bezprawne oświadczenie 

Trybunału Haskiego 
PARYŻ (PAP). - Z Ha!!i donoszą, 

te Trybunał Międzynarodowy roz­
patrzył „ekargę" Wielkiej Brytanii 
przeciwko Iranowi w związku z na· 
cjonalizacj~ przemysłu naftowego. w 
Iranie. · Trybunał większością głosów 
wydał orzeczenie, którego treść 
przedata.wia ai41 następująco: 

Naletv przywrócić stan, jaki istniał 
pr:i:ed uchwałą o nacjonalizacji prze­
mysłu naftowego w Iranie. i!dv An!!lo. 
Irańskie Towarzystwo Naftowe nfr 
było przez nikoj!o kontrolowane w 
•wej działalności w Iranie. 

* * * 
LONDYN (PAP). Jak donosi 

Agenc1a Reutera, radio Teheranu po­
dało do wiadomości, że na posiedze· 
niu rządu irańsldejlo zapadła uchwn· 
ła, stwierdzająca, że orzeuebie Try· 
lsunału Ha$k1ego pozbawione~ ie:it mo-
u uawneł. --

noś~ sekcji narodowych Federacji 
przebie1Za obecnie pod znakiem jak 
najbliższej konkretnej współpracy. 

Komitet Wykonawczy powzi11,ł 1ze-

Gospodarka N iem i ee .ZachQdnich 
pod zn akiem ·remilitaryzacji 

W końcu czerwca francuska agencja praso­
wa AFP donosiła z Lubeki, że „w p&łl\CYCh 
promieniach słońca odbyła się tam pierwsza 
po wojnie niemiecka defilada wojskowa, którą 
odebrał minister spraw wewnętrznych Lehr". 
Defilowały oddziały „Polic1i granicznej'', kt.órą 
nawet półoficjalna agencja Adenauera, DPA, 
nazywa „zalążkiem przyszłej armii". 

Stan gospodarki Niemiec Zachodnich wska­
zuje, że remilitaryzacja ekonomiczna jest d~iś 
w Trizoni! posunięta jeszcze dalej ·nili remilita­
ryzacja w sensie ściśle wojskowym. Jeśli pan 
Lehr przyjmował w czerwcu pierwszą defiladę 
wojskową, to zakłady w Solingen wypuściły w 
tymże miesiącu już na pewno nie pierwszy po 
wojnie transport automatycznych karabinów. 

Niemcy Zachodnie stanowią dziś jeden 
z członów i to najważniejszy, systemu atlan­
tyckiego. Podkreślali to niejednokrotnie ame­
rykańscy politycy, że przypomnimy tu chociaż­
by przemówierue Eisenhowera rehabilitujące 

hitlerowski Wehrmacht albo wielokrotne wy­
powiedzi Mac Cloya. Po wyborach we Włoszech 
i Francji, wskazujących agresorom, że widoki 
na udział tych krajów w do!!tawach mięsa ar­
matniego są bardzo zawodne, jeszcze bardziej 
W.lrnogły się apetyty amerykańskie na posłuże· 
nie się Trizonią w realizacji planów wojennych. 

W wyniku agt•esji amerykańskiej na Kore~ 
nastąpiły, jak to w rocznicę tej agresji stwier­
dził otwarcie minister ai:-mii USA, Frank Pace, 
„pozytywne dla bezpieczeństwa USA efekty", 
do których minister zalicza przede wszystkim 
„wzmożenie przygotowań obronnych USA i ich 
sojuszników''. Należy podkreślić, że najwiękRze 

postępy pod tym względem ze wszystkich „so­
juszników" amerykańskich dokonały Nier:ncy 
Zachodnie. To „osiągnięcie" nastąpiło kosztem 
gwałtownego obniżenia poziomu życiowego mas 
pracujących, natomi,ast na rzecz i w inte1·csie 
nowych zysków zbrojen lowych zachodnio - nie­
mieckie.i „rady bogów". 

W pierwszej połowie 1950 r. Niemcy Zacho­
dnie znajdowały się w obliczu ostrej formy ka~ 
pitalistyczne~o kryzysu. Ogólna wytwórcz;ość 
spadała, wskaźnik produkcji przemysłowe; wy­
nosił w 1 kwartale 1950 r. tylko 98 proc. p1·ze­
ciętneJ z 1936 r. Spadek zamówień sięgał w cią­
iU Qółrocza Donad 80 oroo. W zakresi1 oroduk-

' 

cji przemysłowej notujemy jednak wzmożonil 
wytwórczość 1 wzmożone zyski przemysłów 
zbrojeniowych kosztem dalszego spadku pro­
dukcji i zyRk6w przemysłu lekkiego. 

Niemcy Zachodnie zaopatrują szereg armii 
atlantyckich, podlegających generałowi Eisen­
howerowi w najrozmaitsze artykuły, od półfa­
brykatów metalowych począwszy, poprzez ka­
rabiny-, części czoł~w, radio - sprzęt wojsko­
wy, maski gazowe, chemikalia wojenne, aż do 
mundurów i guzików. Przemysł zachodnio -
niemiecki zaopatruje w surowce i półfabrykaty 
zbrojeniowe wielkie koncerny USA. Wreszcie 
- i ten czynnik stale przybiera na znaczeniu 
- przemysł zachddnio - niemiecki przygotowu-
je się już do wyposażenia organizowanej armii 
trizonialnej. Zadanie t() poważne, gdyż według 
ostatnich doniesień z tak autorytatywnego 
źródła jak „Ne v York Times", armi:J ta będzie 
liczyć nie mniej niż 12 dywizji, z czego większość 
panctrn"' «h . 

Ocł lipca 1950 r. do kwietnia 1951 r. ogólny 
wskaźnik produkcji przemysłowej w Trizonii 
wzrósł o 27 proc. Produkcja żywic syntetycz­
nych i mas plastycznych, kierowana dziś wy­
łącznie na cele zbrojeniowe, wzrosła o 82 proc„ 
benzyny o 98 proc., ciężarówek wojskowych o 
53 proc., radlo - sprzętu wojskowego o 122 proc. 
Natomiast produkcja cementu wzrosła tylko o 
7 proc., maszyn rolniczych o 6 prnc., papięro­
sów o 11 proc. Produkcja artykułów włókien­
niczych na cele cywilne spadła o 8 proc., jak­
kolwiek ogółem wzrosła o 22 proc. Rozbieżność 
ta tłumaczy się faktem, iz w grudniu ub. roku 
przemysł włókienniczy Niemiec Zachodnich 
otrzymał zamówienia na wielką partię mun­
durów i wyposażenia polowego (namioty itd.) 
dla „policji granicznej" miniRtra Lehra oraz 
armii holenderskiej i belgij skiej. 

śladem wzrostu prndukcji artykułów i.bro­
jeniowych następuje wzrost wylwórczośt:i ma­
szyn dla przemysłu zbrojeniowego, tak nie­
mieckieio jak i zachodnia - emopejskiego. 

Spadek produkcji przemysłu konsumcyjne­
go i lekkiego wiąże się bezpośrednio ze spad­
kiem stopy życiowej ludności. Przyczynami 
spadku stopy życiowej ludności są: gwałtowny 

wzrost cen, wywołany przede Wi:iZystk im ści­
slYm uzależnieniem r;ynku 1,11chodnio - niemie(.-

kiego od importu z rynków kapitalistycznych, 
na których agresja amerykańska na Korei 
i wzmożone zakupy zbrojeniowe USA wywoła~ 
ły gwałtowną zwyżkę oraz pieniężna i kre­
dytowa polityka rządu w Bonn, dyktowana 
przez Amerykanów, a faworyzująca inwestycję 
w przemysłach zbrojeniowych kosztem wy­
twórczości na potrzeby cywilne. 

Wyniki remilitaryzacji uwidaczniają się tei 
w upadku rolnictwa zachodnlo - niemieckiego. 
Upadek ten jest zresztą następstwem powojen­
nej polityki amerykańskiej zamiany Niemiec 
Zachodnich w rynek zbytu własnych artyku­
łów :7.ywnościowych. 

W roku 1950, gdy wskaźnik produkcji prze­
mysłu niemalże dorównywał poziomowi z 1936 r., 
zbiory zbóż chlebowych i pastewnych wyniosły 
zaledwie 69 proc. plonów z 1938 r. Pogłowie by­
dła rogatego wynosiło 94 proc. przeciętnej 
przedwojennej, pogłowie trzody chlewnej tylko 
81 proc. 

Upadek rolnictwa zachodnio - niemieckiego 
jest bezpośrednim wynikiem polityki podatko­
wej rządu w Bonn. Według zestawienia Mona­
chijskiego Instytutu Badań Gospodarczych, 
w roku 1938-39 dochód brutto z jednego ha 
ziemi uprawnej wynosił 94 marki, co wobec 
podatków wysokości 33 marek dawało dochód 
czysty 61 marek. W roku 1949-50 dochód brutto 
wynosił 75 D-rnarek, Podatki natomiast - 93 
D-marek. W ten sposób biedny i średniorolny 
chłop zachodnio-niemiecki dopłacał do każdego 
hektara swej gospodarki rolnej 18 marek rocz­
nie. Obszarnicy korzystający ze specjalnych ulg 
podatkowych „wychodzili na swoje", ale chłop­
stwo trizonialne ubożeje w zastraszającym 
tempie 

Zamiana gospodarki trizonialne.f w arsenał 
a i·mii Eisenhowera odbywa się więc kosztem 
pogłebienla nierównomierności l'ozwoju posz­
czególnych jej gałęzi. Dotyczy to z jedne j stro­
ny rozbieżności pomiędzy przemysłem zbroje­
niowym i obsługujlłcym go w formie dostawy 
surowców i półfabrykatów przemysłem cięż­
kim a przemysłem lekkim i konsumcyjnym; 
z d r ugie.i strony pogłębia się upadek rolnictwa 
t rizonialnego. O tym, jak remilitaryzacja od­
działywa na poziom życiowy ludności będzie 
mowa oddzielnie. 

K.. WOLIC.IO 

I' 

Gorzów stano'l'li przełom w rozwo• 
ja przemysłu włókien sztucznych. 
Dla chemików Gtrzów winien zapo• 
czątkować równi przełom w rozwo• 
ju całeito przem ht chemicznego l 
całej gospodarki. Ten tirzełom wi• 
nien dokońvwać się na. trzech od­
cinkach: 

1. Na odcinku w zmocnienia więzi 
gospodarki z natfrą i now4 technik~. 

. 2. Na odcink u pełn~go wykorzysta. 
nia bogactw surjw cowycb w Polsce, 
a przede wszys tlim węgla, jako pod• 
stawy rozwoju iliclkiej syntezy che· 
micznej. 

3, Na odcinlu większej!o zespole• 
nia i powiązani! k olektywu robotni­
~zo-techniczno-iJtynieryjne,l!o, którv 
iest decydujący.li ol!niwem rozwoju 
całej naszej J!o!Podarki. 

Chcemy i bęciemv mówić o Go· 
rzowie i ludzW.'1 Gorzowa jako o 
prawdziwych bidowniczych S<Jcfallz· 
mu, którzy zapctzątkowali rewolucyj. 
ne przemiany ~ orzemyśle chemfcz• 
uym i c11łej gcsjodarce. 

KP ~Francji 
dom ga się 

podwyłsze stopy iyciowej 
mas racujących 

PARYŻ (P ). - Biuro Politycz­
ne Francus j Partii Komuni­
stycznej u c aliło rezolucję, w 
której poleca J{omunistycznej frak­
cji parlamen Urnej, by wniosła pod 
obrady Zgr adzenia Narodowego 
~zereg proje ów ustaw, domaga­
Jących się p wyższenia stopy źY· 
ciowej mas racujących, obrouy 
chłoplitwa p cującego, rozwiąza.­
nfa zagadn nia mieszkaniowego 
itp. 

Postanowi o przedstawić Zgro­
madzeni u N odowemu projekt u· 
stllWY o wylłacaniu zasiłków urlo­
powych, o rowadzenlu ruchomej 
ska.Il płari, P cofnięcie wszy1tldch 
ppdwyźek m ornego, o zwiększe„ 
nie zapołlló d la bezrobotnych o 
zniesienie !ldatków na prod~kty 
pierwszej p r zeby it11. 

Ponadto ~munilityczna frakcja 
parlamenta1 a domagać się będzie 
przeprowAd n ia reformy 12kclnfo­
twa i ~rze oży projekt rezolucji, 
w któr~J ztiow1a9a poparcie dla 
n:ąrlu w cC'!i rozpoczęcia rozmów 
o za warcie P a ktu Pokoju między 
niacioma Jdmi mocarstwami 

" 

·. 



N~wy ~spaniały triumł ~lslciego robo~nilca I inżyniera • . 

Gorzów-- eieant .sotjalistyczn~eo budownictwa-. ~rod.u~uie 
Przllll6w-.. premiera tow. Józefa Cyrankiewicza _. wygłoszone na otwarciu zakładów włókien sztucznych na Z~em1a~h Zacho~n1: ~ 

m któ n.ie s~c swo- otwieramy. Wiele jeszcze fabryk, regrały się na froncie walkii o reali- wielikicll, tak doruos.ły wy 
Wielkie Zakł~ w Góczowie k6w ł nat'*oweó•. Claełałbym w I· :ot~.' swoj:io czasu, pracowali o- szkół. 7.łobków czek~ na otwSl'cle. ~cję Planu 6-letn:ie~o w. Ci~gu na fr?ncie budownictw&. Dz:l611.2'dd 8'J11łfolizują - PIJ płenńse - fm· mienhl RZtłt1a WJRri6 Im aznanłe fia:rnie w toku akcji subskrybowa· Wiele bohaterskich załóg .i>raco~ni- osbartniich kHku tygod;i~. ?~robuJmy lat m1jały ~900. zamm ukamła ał4 ,.,..-Jlł..,. wysłłell. nasnl łwórczef l l)OibJiękfM'll1łłe. (Oklaski). nia pożyczki, uświadamiając naj- czych toczy coraz bąa:d7l1ej rz.~C'lętą wymienić tylko na1JWaz?,1ejsze z w praslie wiadoroość, te tu 0711 ÓW'­~. poniewai ło; co tu lllłdaliś- .1est to bo.wiem jeden :z Pif:knych szersze rizest.e 0 jej celach i znacrze- walkę. z czasem o pr:ze<ltetmmowe tych wydameń. Otworzyllsmy hutę ooe uruchomdono janaY nt.Wielld 

m;r, bylb w stanie l<~go i tu naszej radości coraz Hcmiej- niu. I>zi~kii dojrzałośc:i politycznaj i oddarne narodO\".i zakładów pro- w Częstochowie, otworiyliśmy wiei- zakład rze-m słowy my fabryczkfl, =~zeałji. a,::::. i:~...1 ~..!':c~; azycb 19' Pot.ee przykJadów jakle patriot~ej po5taw!e naszego spo- dukc!jny~. D:tJls. kiedy zwyc!ęsko kl kombinait chemi~y w Wlzowie. PU Y P bele L d J w 
J ~ ... - -~ WYDiki dla &'OSJ>O'darki narodowej łecrleństwa. osiągnięta 2ostała po- zakont<eylłśmy subskrypcję i>~ycz• W CZestochowde w parę dnt po A oto dz w o u owe • 

rzeczy nł• &dłmclowa. l~ff nwetz&- daj.e kłllle ~nie a•uł:ł • b- Wll!Zechn1>Ść sub;:;krypcji Narodowej kl i kiedy cocbłennle rosną nowe l h . ostał druai clą.gu niespełna dwóch młeslęoy ra-
nie !N'WYtlh satJad'ów. dftR I ~tneltami narada. Pożyczki RCYZwoju Sił ~Iski. Ten domy i fabryki, rhclałbym zaapelo- otwarc u uruc onnony zł wa szają Jeden za clrucdm glpnty pne-

Wielkie Zakłady w Gotzawie do- Wielkie Zakłady w Gorzowie są sukces wu.mocni 'eszcze bardziej si- wać do wszystkich, budujących Pol- piec. W Wizowie ~uszy a maso • • kumerrtują - M ćfngie - dlbrzy- _ po trucie - widomym I impo- ły . art ś. n ~ego narodu. skę, ażeby zaostnyli naszą walkę produkcja kwasu s1.arkowego. opar- mysłowe, kiorteh pr-Odukcja &>ne 
mie Cal~. olbnymł zapał, energię· a11~ dowodem, Ile aaó może Jl;;: pioę~y~ symbolem i ży- z marnotrawstwem we wszystkich ta na metodzie oprac!owanej przez kracza niejednokrotnie całą wydaj­ł "Ytl'Wllił~ po111f19lowołi I ini· entUzjazm załogi I dobre kierownic· ~ przykładem celów, ~ kt.óre ~i~dz~a<:b, ~ebyśmy. wysoko e:; J>olskich uczonych i łnżynier6w. ność daneJ ga1ęz1 ·pnemyslu w N-e:faływf! pols~ łedntlflóW l nau- łwo budowy, które postawione było popłyną pieniądrze z pożyczktl - Jest mli _ka7.dl\ złotowkc:. pinyet.Wną prz Dziś otw:leramy wielkie Zakłady soe przedwojennej, To jesł łempe ~~!!:'r -~ ~!.!-~! prU!d bardzo trudnymi zadaniami fabryka, którą dziś w Gorzowie narod na cele budowy (okla•skl). Włókien S~czn:v. eh w Gol'Zowle. naszego budownictwa. To jest tein-........_" .... "'"',,...,,,.. "U& "7....., bade-wy nCJWyeh 'llłkład6w na ra- d 
łyeznego. mowiska. Załoga pokonała o]brzy- Pracujmy coraz wy ainiej Nigdy je~CQ:e w historii Polski I po Pła.nu 6-letnieg. o, to jest łeml>• 

W t~ sposób pionierska praca ntj.e trudności Wykcnania w:lększoś- . . k ną, ... wa jego. wspaniałej zało"" można nie bylo takiego nagr~madzenia tak socjallmnu! (huQZile okilaskd). flad!lwcza Jl')ł1J'ki11:h teelmików i na- ci urzadzeń aparatury działów che· Pamięta1my, ze sumę u~ys a ,„ . . . „ .. 
ukowców, kt6tzy pobaif.ill własny- tnic?.nvch we własnym warsztaci@ rz. Poźywki można ppmnożyć przez i nale~y w dn1u, ~ ktorym ~odsu- k b d 
mi !liłl!mł stw0rzyć caitą skampiiko- mechanirznym Zaloga rosla w tej pow~chną walkę o obniżenie ~o~;:my ~spamaly. wynik po- Wspólnym, ofiarnym wysił iem U ujemy wamt aparatmrę, kon~wą cf!::r tiru- pracy. z załogi wyrastali przodo- kosztów własnych produkcji, przez zyC2k1 i w ktor:vm otwieramy tę fa-
chomienia pr'1dok cji. fa !llt'~ roz- wnicy pracy i racjonali:tatorz:v. Z Jak najbardziej oszcr.zędne i racjo- brykę - rzucić hasło: . „Pracuj~y szczęśliwą przyszłość Poczęta w 1945 i 1946 rmrn. rmpo- 7.alogj wy!-.1'Ygtalizowała się do· p 1 t k a.k pracu•ą, 
«!'Zęta w niebywaFe trvdnn:h warun- świacczona kadra techniczna. nalne gospQdarowan:ie materiałem, wszyscy. w ? set' a. ' J - Strzelają ku gól'!zc nowe budowle,, my obch<J<:Wić takimi osiągnrięciamł 
kach przez ludzi, którzy wypvaco- pmez jak najbardrziei oszczędne i budowmczowie naszych przodują- nowe fabryki, nowe za.kłady prze- jak „Częstochowa", Wizów, Gorzów, 
wali swoJ·e osia.gnie.cia niez'\l.'Ykle Myślę, że tak jak załoga Gorzo- · ałne W''korays.tan~e surow- cycb Zakła.dów. mysłowe. Tryska·J· ą 

1
·ak życlodaJ·ne że w siódmą rOC211li""" owego dDda wa z duma patrzy dziś na to swoje racJon ' , , ~" 

llBlliOdzielnym i trudnym wysił- trudne i wielkie dzieło, tak my ców, przez walkę o _oszcrzę~ność ~~ ~potęguJ?1Y - ?aszą ~alkę o :hódła naszej potęgi i s'iły. Wielki i lipcowego będziemy lici-.rli d.nd dzztle-
lriem, f.ll praca żmndna i wytrwała wszyscy z dumą widzimy w go- I każdym polu, przeiz iak na3baTdz~e~ kw~ą zlotowkę'. . azeby aru .. Jedna ofiarny wysiłek ludzi pracy Polski lące nas od Ul"Uchomienli:a Nowel 
maJdaje tlzi8 swo.it; ukoronowanie rzowskiej załodze .Jeden s czoło· zdecydowaną walkę z przer<>stam1 l złotowk~ e; 1 rmharda 578 m1~c>nów Ludowej pmyobleka się w konkret- Ruty, Żerania 1 mnycb w1elklich 
poprzez ołwa-wcie wielkich zakla- wych oddziałów, zaprawionych manioti-awsitwem. 510 tysięcy 220 złotych, pozyczo- ny kscz>tał.t: „Ceęstochowy", Wizowa, zakładów. 
dów r;orz1>wskbłh. W ten sposób w t d ś i mJ • den · kry- eh ód ażeby ani jedna Gorzowa i drziiesiątków, setek no- A prczecież taka jest rzeczywistoś6. -t-- no-a technologia Gorzo· jut w wa .e z ru no. c a ' Je . Spó3'mmy jeszcrz,e bardzieJ ny pmez naT , ł , ł eh 
111"''"" ..... " • śkich odd iałów polskiej zł t · k d b t acą naszego ro wych ~ak adow przemys owy , Smiel~a niż irumzenia. 'l1aką r:zeca.y--„ eałk~e.;.. ,_,.acowana pcrzez Te zwyCle. . z tycznie niż dotąd na pracę w na- o c>w a, z o Y a pr . - I • k h te tró 1 
.... .., uwi ·~ ~„. •-1 ob tnie ej budownfozych "k · ł Pra sz rnl, pracowni nau owyc , a w wistość tworzy naród wolny 1 wo-....... ~-h techników i tnżTII. ieFów. " a.:ta."'Y1. r CJ z - s7ych przedsie.biorstwach ~akladach botm ·a, _me posz a nda .m.arn. _e. -
.I""•"„'" u. u i kin, którymi pokrywa się Polska. ność miłujacy naród wyzwolony • -yk_„ • .._.;„~a sz•rcg skompliko- s-oc. izm · · ~nriach "Oba-my czy przy- cujmy więc coraz wy aJmeJ, , k 'd t ,.,_, , · • 
..,. v&~J"•u~~ ~ f b ki l u.""" ~ ~ Każdy dzicn. az Y y~en przy- janz.ma kapitail:izmu i z pęt mJ.ed:no-wanycb reakejj syntezy chemiemej. Mvślę, że budowa, t~j . a ry ' dkiem ta~. gd!l'.ie urzęduje tlTlech Niech cz; racjonalirzatorskich pomy- nosi nowe wielkie wydarzenia na ści od obcycl:i. NaTód na.prawd~ au-
W ten sPQsób powstało włókno go- Wasza wal~~ :- trudn_osc1ami, Wasz~ iualli nie rzawsze w pełni wylwrzy- słów, z pojedynczych złotówek, ro-. froncie budo~ctwa. ~storhl. ~a- werenny i sam się mądrzący, naród.. 
rzowskie, które jakością swą i wy- pomysłowosc 1

. energta, Wasze z~e i · w starczy dwóch. dz;i się dalsuia siła, która przyspie- StZych d:1i płynie szybmei, mocmej. krOCflący ku SOC;jaJizmowti. 
trzymałos~ą v;·ze~ższ~ć be_dz!e dobr~ cthwil.=_ \ 0 W~ęs~e wj~~'::1~ał: st:~~~ ~e ~e 0;'~wa: że właśnie szy nasz; maT.sz naprzód, która poro- Pis.ana Je.st .z.aipałem t.wo.rczym lu- Tow<>·.,..,..,srze 

1 
obywatele, robotni-inn& rodzaJe włokna i mewatp!1wie zwycies wo ' któ · t · ane zakłady która po d łki J„śm mózgów ~~J będzie dumą polsiueJ produkcji. I pi~kniejszych kart historii powsta.- stąd, :r: tego wielkiego zakładu, - nozy. o ':"1er . , . - zi, wysi em .m „ i ' cy i inżyrniemwie, twó~- i budow-

Mfślę, że wszyscy odczuwają I wania. nowego palskie~o przemysłu: ry wyrósł ri inicjatywy, ~omyslowo- mno~ ~iły. Pols~1 LudoweJ. . _ r~tmem maszy~ i . stu~otem trakto- nli<:ZOwie Zakładów Gorrzo~kichl 
wchięezność wob4le ws:półtwirców socjahstycznego ~rz~myslu Polski ści, osrwzędności, rac,Jonaliza.tor- Wielkie i de>tlllosłe wydairrz.erua ro row. K~y te1 histom pokryte. są Rodacy i rodaczkii w.{całym k:.raju, 
._, ftłeła, wO'bec Połsfdch teebni- Lm'fowej. (Oklaski). we;orami .now:l'.ch . synt~. c_hen:u7z- którzy wrae; z nami święcicie drni~ 

~YcJ:1. ~bhcrzemam1 arr~łute~ow l m- nowe, w.ielkie zwyrięstwo polskie10 Nowe m· .. fr'ony metro' W . tk•nt" n · '" " ROZPOCZELY zymerow, odset~amn . prze·kroczo~ robotnil'a i inżyniera. "" Z.\KLA DY WJ,óKlE:-1 SZTl1CZ"'YCH W GOHZO w Ir, ' ~" nycb nol'Ill, nazwJskarm uczonych 1 . 

l'R.\C~. racjonalirz.atorów, nowatorów i prn:o- _Wygrana z~stala Jeszcze j~dJia ZakJac1„ w Gor„owie pF@aako-1 chłop polskł ezuj~ się tu na Zie· 
Wać be~ z I' Jul na l'Ok coraz wię- fńiacb Zachodmcp 1ospodarzem. 
ttj pnęAzy na miłi-y metrów eza.fn'1lt i dobyYJt1, pracowlt:nn 
ł'kaałn r na rnmony pai" pe~h. i •MPodarzern na b'cb - j:a.k mówU 

· · z "ładów G - pnstarycb naszych Ziemiach, 
t1r:tehornieme ,-a„ . w o- które za)ltZepaśclli kiedyś polscy 

nowie oznacza "zrost a~z1ałtt włó- f d ł wł f P• ld~nch deutał te 
Idą atueznyeh w ogólnej pulł eu a 0 e erł · 
włóldeutlfte/. Już dziś ttdział 1:en :danie J!OSkl lblp aliZDl. -
wynosi 12.~ proc. Uruchomienie tych Powrót'llł§my. Torował narodowi 
Zakładów oznacza wzrosł saopa- pol~kiemu lłrogę fołnierz naztecld 
'lnlenia n~ t)'nłl• _.. arCyłuły f polttki. Powr6ci1f~my jak dobrz:r 
włóldemłłoze. IO!t>odal'ze oo ło, aby ta polska zie· 
Unachomienłe tych ZalcladbW, o- mia b;>la kwHnJłca, Jak nicdy do-

119rtych na tnas1.)'na<..'h wykonanych t~. aby była 11przl'my"lowlo11a.. ja)( 
...,... na~ przemysł metalowy, w nigdy dot~d. 
..,.,... juny ł Jl('%Ykładowy wM'.a- I :Polska 1;u powróciła, ale t-0 już 
mje jak rozwijaj,1cy lę u na- cięt- ~ni• ta Pol~kłl. która si~ · cofała -
Ji:f prMmyllł, p!)d ti.wa slł,v i nieu- · Pol!:ka feudałów 1 obszarników. P•- · 
letnotll · 11c11te10 kraju, staje ~- ·tn6clła noweeHSna 5llna pnemy­
ojcem polsktego przemysłu lekkie- słem I roimrca kultur~ - Pollilka 

i'Vu. :djęciu: 1) A/Jw/u·e11tl1d .-.tkt.>h Pri 1.•powbieri!a 1'r=ł't11 \.•lotttgo s ]l'le111e1 
Góry Anna l\.mrpih, ::;<1/rlada szpule przędzy z afoluw ~z111cz11ego. 2) „Ap11raLo­
wy" ' ZUI'-t>u·iec Stw1ibl<HL' TrŁ'artlo~z. pr(lcuje µ-:y destylatorze surowca, ~lu. 
iqc~io .cło wyrobu s:tuc::ni>go wltllma. (CAF fot. Baranow~ki) 

downików pracy, Tak pisze się hi• Wll'lk~ bataha Planu 6·letniegG. 
storia narodu milujące10 pok6j I RuszaJą nowe zespoły maazyo no• 
walczącego o pokój, tworzącego WYCb wielkich zakładów przemysło­
Qfillll'.nym ł twórozym W71111kdcm wych. Ale walka trwa nadal na. <:&• 
wtelk-O!i~ llWeJ Ojczym.7, lym froncie produkcji i budowole­

z. kilka dm obchodrzJlć b~my łwa. O nowe, dalsze 11ukceay. O ne­
po rer& liódmy radosn~ rooudcę. we, przed terminem uruchomione 
S16dmlł roar:nicę wy!l;W~eJJ.ia. słód· fabryki, huty ł kopalnie, O nowe 
me Swięto Oclrod.zen!a Polski '7-le· pnekroczema plMJ6W produkcyj­
Oie Polslcł Lud.owe:J, Rzu~ 'okiem nych, O większe zbiory z hektara. 
W11tec:z, pxv.ebiegnil.jmy w myślach O łańszą, lepsu.ą 1 szybs~ produk­
dmeo. tych łll.edmiu lat w owego cję. O więceJ stall, włęc&J węrta. 
dnla, gdy łJolnie'l'IZ: radziecld wstą- więcej maszyn, w.i.ęcej łkanłn, włę­
pil na meizm.: polsk,, n.iołąc • mm oej l'-be>ża l &hleba. 
wolność, - idy 01.lt.-7 pl,te na&e- N'&J>nód do walki o siłę l potęię 
go It;ntju było jł!l!ir.roze w .l@·z.mie Polski L1,1dowej pod przewodem na­
łritlerowakiego na.jeźdźcy, a w Cheł~ &UIJO Prezydenta Bolesława Ble.ru­
mie i Lublinie zakładane były w Ila, o pnyał~~ na9'Zeco DM'odu, • 
niezmiemym tl'udlllie pierwsze fun- triumf sił postępu nad llilamł 
damenty naszego Ludowego Pań- wste6211lctwa i wojny, Naprzód do 
stwa. Przecież to tak niedawno daliaeJ wałki o pokój i socjalmn. 
jeszcze, zdawałoby al~ wczoraj. Niech żyje naród polski! Niech ty. 

Niewielu ludzt wyobrażało sobie je Polska Ludowa t Jej Prezydent 
wtedy, t• siódmą rocznicę będ?.de- Bolesław Bierut! · 

20, pracujl\~O na bezpośrednie, L•ch .... (Hucme okla„ki). 
l;onsumey}ne potrzeb~ (u.dnofcl. Im 1fafta Polska, Polska f,udowa po­
JDOC'llłejsey, im wydaJ~.eJ!\ZY b~d~łe łrałłła jak nigdy dotad w hiałorll 
na• przemysł ciężki, im szybc1ei . 1 mal•ź~ po drufid atronle Odn I 
łrD więcej •tali wyle:vać sft; b~dz1e Nysy . W'JeiaJuięk pn;J'jainie atonie 
a pieców hutnfozycb, 1m więcej pro- Ni4'tni..· Deniokrałyosnyeb, raum 

~~i~:§!~~J~~ ~~:;.;.:::.::=::..;::. Zwycięsko zakończylis_" my akcję pożyczkową 
niemy mogli rzucać na rynek. aby Oto wc7:,<>raJ. akurat mm~a rooz-

. saspokoł6. wciąż wzrastające zapo- :~ca., ~!:!i~~n~o:OJuz~o:~~~r~~ Hasło frcm.tu narodowego walki 
tnebowame.. ówno Odrze I Nv1fe A rek kt6ry m~. o pokój 1 Plan li-letni - zna- Henryk Winter 

Gonów i J~to zaklady są r m 4o: w fte'l:ególnoś~I wizyty Presydenta lazło powszechny, en~uzjastycmy 
aetinie ~~b~i::llł ł 1 .,,~:Y dueym Piecll:a .,,, war11zawłe t naszeco Pre- I wyraz 'v prze~rowadzonej ~a tere­
wodem, _,,. a:q 

0 
,.. v nu1te zydcnta Bieruta ..,, Berlinie, ten I nie całego kra.JU subs~ryp:J1 Naro- Tak liczny udział bezpartyjnych 

::::• z:fi~'l;!~r;~:m~przem:r- pienvsz:r Już rok udowodnił I po- dowej Pożyczln RozwoJu Sił Polski. w pracach organizacyjnych i agita-

Sebetal'a Komitetu Łódzkiego PZPR 

W niektórych zakładach pracy 
daje się zauważ;vó niedostateczną 
troskę o młodzież. Chętnie tam się 
utyskuje na młodzież, a jednocześnie 

ł&-"-m• A jest 1.o przecież dopie- kazuJe, jak potrafi~ rozwijał\ przy. w ciągu 20 dni od cbwill ogłosze- cji świadczy o ich postawie poli-
15 w... J• ~Mi cl d ~ Di • kl dpi ało J:\ 355 891 tycznej, świadczy o prawidłowym ro ~ do na11zego c1al11u10, PG• '"' 1 naro y, 1 Y po nowemu rz • a pozycz po s · pC>deJ'ściu o-omneJ' większości na-

- 0 u r:zem !!łowienia łych dzĄc si~ same orządzaj~ tlWGje sto- mieszkańców Łodzi na su~ę „. ~eg d bu1:towy Y nowych, llcznYoh ettnkł. rcJY tv11p6lnłe walc3' o po• 85.304.015 zł. Dość subskrybęntow szego aktywu partyjnego do wspó!-:i~ k6.f przeciw podże1aczom wo:łen· pokrywa się z nieznacznym odchyle- pracy 1 be-Lpartyjnym1. 
•w ru 'Z. ją 0 mówił dZiś do nas nym, pruolw- aq1o • i.merykań- niem z ilością robol;n.ików, chło- Przebie1 potyc2lk:i potwierdza, 
b ~e~:kt c Ja.k robotnik polski I skłm lmperła1h1tom. p{rw, intelig~ncji I?racuj~cej,. rz~ - zgodnie :ie wskazaniami przewodl\i-

o ' mieślników i kupcow, z ilością m1e- czącego KC naszej Partii, że pewna 
Poz. yczka Narodowa -wspaniałą menifestaciłł ukańc~w._ zatrudnionych _w naszych nieufność do aktywu be-ipartyjnego, 

przeds1ęb10rstwacb panstwowych, która tu i 6w<hle wystę~ala u-miłości 01' czyzny w przedsiębiorstwach uspotec;mio - przednio w na.ym aktywie, ustłl-
Dzien dzisiejszy, dzień ctwarcia 

-Metkiej fabryki w Gorzowie, zbie· 
1a słę z dniem, w którym mo1:erny 
pods1.unowa6 wYnlkl 111t1b1Jkl'YPOft 
N1ro401VeJ Potyczkf llozwoJa 811 
PolskL Pożyczka iostala rozpisana 
na sumę 1 miliarda 200 mitionów 
złotych. Pożyczka została subskry­
bowana na sumę 1 miliarda 5'78 mJ. 
lionów 510 tysięcy 220 złotych. 

(Huczne oklaski). 

Apel Rządu Rzeczypospolitej Pol­
skiej o wzmożenie naszego wysiłku 
budownictwa, o dostarczenie na 
ten cel dodatkowych środków fi­
nansowych, o powszechhy udział 
świadomych patriotów w naszym 
wielkim dziele budownictwa po­
przez subskrypcję pożyczki - spot­
kał się z pełnym zrozumieniem naj­
s;,erszycb rzesz społeczeństwa pol­
skiP.go. 

Naród polski dekłaracJami po­
łyczki zadokumentow•ł swoj~ nie· 
złomną wolQ prżYśpleszenla rozwo­
.tu &iły naszego ł"at'istwa, szybszej 
rozbudoWy naszego przemysłu, 
szybszej rozbudowy naszego rol­
nictwa, szybszego rozwoju Ziem 
Za<!hodnich, 1zybszea1~ rozwoju Ila• 
szej bazy surowcowej.~ 

· Nar6d polski deklnracjatni po­
życzki zadokumento'!'1 niezłomną 
wolfl utrwalenia ll&EiZej nlepodle­
rłośelł i sabezplecaenia Pokoju po­
Prm• sw6J wzmofJC>n1 wysiłek. 

Pożyczkę subskrybo o 8 milło· 
a6w 401 łysięoJ 160 o aiell, oąU 
_.Jrllil'łaiaea wieks1 6 Ołlólt 11&• 

ńtodzłelnle zarebkujl\c:reh w Pol1ee. 
Niezwykle ofiarnie manifestowała 
swoje c1wnne poparcie preyAJ)1esze­
nfa rozwoju sił Polski - bohater­
ska klasa robo,nłeM, prriodownłcz­
ka narodu. Subskrybowała ofiarnie 
cała polska pracująca lnteHgencja. 
Mamy do zanotowania _oiromne 
aozumienie celów pożyczki prze& 
polską wieś. Uczestn1':zyli w po­
życzce niemal powszechnie rzemie­
ślnicy i wolne u.wody, - wszyscy 
lojalni obywatele. SubskrypcJa Na­
rodowej Pożyczki była powszech­
nym zrywem czynnego patriotyz­
mu. Była wielką, zwyclęsk~ bitwl\ 
narodowego frontu walki o pokój i 
Plan IJ-letni, była egzaminem pręż­
ności i zwartości tego frontu. Akcja 
wokół poźyczki była dalszym eta­
pem dojrzewania moralno - poll· 
$yczneJ jedno8el narodu. 

W.łelkl sukces Narodowe-j Pożye«­
ki Rozwoju 8łl Po191d JMt ate­
Wlłtl>llwle p41Wa.żnym '*'Yd~em 
nar6du polBkiego w walee • 111'l'UD• 
towanie podstaw' 11w9jeJ prsyszłoliol 

Chciałbym w imienliu Rządu W'!• 
razl6 Pod~~kowanie W\S'IZYSfidm ro­
botnikom i robotnicom, chłopom, 1n­
teligencj!l, nauceycielom, rzemieślni­
kom. wszystkim lojalnym obywa.te­
lom. którzy subskrybując pofya;Jkę, 
spełnili swój obywatelski obowill­
zek. 

Chcia.łbym ~gólnie serdecmde 
podziękować tym setkom 1Y91ęcy 
łl>Ołtcm&.ll'O aktYwu. tr.0rac.vm 11a-

nych t prywatnych oraz na roli. piła miejsca ll'Oll\lmienill po'kz.eby 
Cytry Powyższe, w.raz z imponu- przyciągania bezpartyjnych do 

jącymi danymi z całego kraju, wapółpracy 1 dania im możnośd 
wskazują, że front narodowy, któ- przejawiania lnicjatywy i autytko­
remu przewodzi nasza partia, od• .wa.nia swych umolndeó w lłu.tb1e 
niósł wspaniale zwycięstwo pollły- Ojczy11ny. 
czne. Jak w każdej wielkiej akcji pań-

Patriotyozna postawa przeważaj1'· stwowej - Diezwykle poważne H· 
cej większości 1połeczenstwa miasta dania stan~y w akcji pożyczko!łej 
Łodzi, a w pierwszym rzędz.1e na- przed Aktywem partyjnym. Trzeba 
szej klasy robotniczej, w subskryp- stwierdzi.<:, *• kierownictwo akcją 
cj1 Narodowej Pożycz.ki jest wy- stanęło na wysokości zadania. Tak 
mownym świadectwem, jak 1lębo • więc Dzielnica lluda Pabianicka 
ko za.padło w umysłach I sercach pierwsza na terenie Łodzi ukończy­
ludzi pracy zrozumienie potrzeby la subskrypcję w cfąlJU dwócb dni. 
aktywnej walki o pokój. W tym z zakładów pierwsze zakończyły ak­
sensie możemy nie bez dumy cję pożyczkowi\ ZPB Im. Włady By· 
stwierdzić, że SWYmi podpisami ne tomskiej, ZPW Im. Andrzeja Stru • 
karcie głosowania w Narogowym 1a, Zakłady Przemysłu Filcowego. 
Plebiscycie Pokoju, każdy człowiek Dni pożyczki dostarczyły licznych 
pracy przydał w akcji. pożyczkowej dowodów wielkiej ofiarności, zapa­
wagę realnym wkładem we wztno- łn i poświęcenia ogromnej więk· 
żenie siły gospodarczej I obronn&j szości działaczy, członków PZPR 1 
naszej Ojczyzny. aktywistów bezpartyjnych. Sekre -

Przebieg i wyniki akcji pożycz • tarz podstawowej organizacji par­
kowej na terenie Łodzi, podobnie, tyjnej Pierwszej Rudzkiej, tow. FI· 
jak 1 w całym kraju, świadczą o llpczafc, osiągnął duże sukcesy. dzię­
wlelkim zaufaniu, Jakim polityka ki ogromnej energii I lniojaływle 
nasze1 partii cieszy się w narodzie, wniesionej do akcji subskrypcyjnej. 
słanowłlł wyraz nierozerwalnej włę- Dobr4 organizac.fl\ pracy wyróżnił 
al, łllCZĄCej partię • szerokimi ma- 1lę aekretan podstawowej organi • 
sami pracuJl\oyml. ucjł Łódź-Kaliska, tow. Król. Ta­
Cały ciężar pracy organizacyjnej kich przykładów można byłoby 

i propagandowej w ak<:ji 1ubskryp- przytoczyć znac1.dlie więcej. 
cyjnej spoczywa! na barkach komi- Warto również przytoczyć kilka 
sjf współdziałania, ich delegatów i faktów, obrazujących gł~boki pa­
agitatorów. N'a og61nlł łlo36 8.518 triotyzm naszych mas pracujących. 
członków zakładowych komisji Bezpartyjny, Witold Grochacki, 
wapOldzlałanla uczestniczyło " ak• monter Elektrowni f,ódzkiej, prze­
cJI !021 bezpartyjnych. Podobnie chodsąc do pracy w innym przed­
na ogólną tlośó 15784 agitałor6w, siębiorstwie sadeklarował 1ł dni i 
wzięło udział w pracy propaga.ndo- t zaiądał przekazania swojej aub· 
wo • organizacyjnej 5.110 besuar ; skrypcjl do nowego mlelsca pracy. 
ł.YJIU'eb. Bez.oarbJnJ' 61uaarz z Zakładów Im. 

Niedzielskiego, ob. Puszcz, zadekla- nie dość aktywnie walczy się z prze­
rował st dniówek I przykładem jawami niewłMciwego wykor:zysty-
swoim pociągnął wszystkich współ· wania kwalifikacji zawodO\vych ' 
towarzyszy pracy, którzy jedno • młodzieży, ze spychaniem jej do 
myślnie, w ilości 80 osób, podpisali funkcji pomocniczych, gdzie nie jest 
pożyczkę. Pracownik Przedsiębior- w stanie w pełni rozwinąć swych 
stwa Remontowo Budowlanego, uzdolnień i nabytych wiadomości. 
CnrneckJ. przerwał urlop wYPO • Akcja pożyczkowa zmoblllzowa-

czynko\'V7, aby osobiście wziąć u- la całą naszą organizację partyjną 
dział w pra•J organizacyjnej I •&i· i wciągnęła do czynnej pracy poll-
tacyjnej. tycznej wszystkich jej członków. 
Pięknie popisała slę nasza mło- Jak wskazują cytowane na wstę-

dziei. Porwani duchem patriotyz. • pie cy!ry, organizacja nasza WYSZ• 
mu, ucmlowle tokarscy Wł-Fa-My, la zwycięsko z tej wielkiej próby, 
Henryk Krzejak I ZMP-owieo, Ry- Jaką była dla. niej subskrypcja Po­
szard Modrzejewski, subskrybowa- źyczkf Narodowej. Wieleletnie jed­
li po 81 dniówek każdy. nak doświadczenie walk i pracy 

Klasie robotniczej dotrzymywała naszej partii, a przede wszystkim 
kroku inteligencja naszego miasta. doświadczenie WKP(b) uczy nas, że 
'l'ak więc dr Aleksander Lachowicz nie wolno zachłystywać się osiąg • 
I dr Wiktor Probst subskrybowali niętymf sukcesami ani też po od· 
po 6.000 złotych, artysta - plastyk, niesionym zwycięstwie spoczywać 
Stanisław Mendel, zadeklarował po- na laurach. Wierna tej bolszewickiej 
bczkę na sumę 5.000 zł. Na szcze- zasadzie łódzka org-a.nlzac,fa partyj. 
rólne wyróżnienie zasługuje · wzru • na, jej komitety dzielnicowe I or­
szająey czyn rencistki, Józefy Ja-1 ganlzacje podsta\Vowe, stosując nłe­
rosz, która subskrybowała cało - zawodny oręż krytyki I samokry­
m.ieslęcznlł rentę. Takich przykła- tyki, powinny szczegółowo zanalizo­
dow można by podać setld i tysią- wać własne doświadczenia w akcji 
ce. pożyczkowej. • 
Wspaniały pn:ebieg subskrypcji 

na terenie naszego miasta byłby nie 
do pomyślenia bez czynnego udziału 
organizacji masowych: zw. zaw., 
ZMP i Ligi Kobiet. Od chwili ogło­
szenie .pożyczki organizacje te, pod 
przewodem organizacji partyjnych, 
poprzez swój aktyw na dzielnicach 
i w zakładach pracy mobilizowały 
masy pracujące do subskrybowania 
pożyczki. W sukcesie, jaki odniosła 
„Pierwsza Rudzka" w altcji sub­
skrypcyjnej, ogromną zasługę ma 
rada zakładowa, która umie,fętnie 
kierując swoim aktywem, osiąg-nęła 
poważne sukcesy 

Akcja subskrypcyjna, ukazując 
otiarność aktywu i Powiązanie par­
tii z masam\, ujawniła również sze. 
a·eg słabości i braków. Do poważ­
nych braków należy często spotyka­
ne zjawisko niereagowania rad za­
kładowych, a nłr,raz i organizacji 
partyjnych na uzasadnione zażale · 
nis> I skargi ludzi pracy z zakresu 
spraw socjalnych, nrodukc:vfaych 
lub b.Yłownb. 

Trzeba, aby towarz:vsze sumlen • 
nie badali i wyciągnęli na śwl~tło 
dzienne wszystkie braki i 11iedoclą,g­
nlęcia, jakie niewątpliwie miały 
mlc.isce w toku realizacji wielkiej 
akcJi. 

Trzeba, aby analiza tych braków 
doprowadziła do usprawnienia na• 
szej pracy organizacyjnej, do ulep­
szenia naszego kierownictwa orga­
nizacjami masowymi. do dalszego 
zacieśnienia naszego kontaktu z ma­
samł. do nieustannego skupiania 
ich wokół zadań budownictwa eo­
r.ja.listyczncgo I walki o pokój. 

Samokrytyczna ocena własnej 
pracy I konsekwentne wcielenie w 
wcie wniosków płynących z tej 
oceny, pozwoli nam stwlerd?Jć, że 
nasza organizae.1a partyjna nie tyl­
ko przeprowadziła zwycięsko waż­
ne 7'.adanie państwowe. ale, że • 
walki o wykonanie tego zadania wy. 
s;iła wzmocniona nowymi doświad­
czeniami, zahartowana politycznie 

l_i JtU•nJzavJnfe.. 



j 

Przełomowe ·znaczenie I Koneresu Nauki Polskiej _ Tkliwy dla przyj ciół 
nieubłagany dla wro~ów 

W I Kongresie Nauki Polskiej 
wzięło udział ponaq 1600 pracoWD!i­
ków naukowych, repxezentujących 
wsrzystk!ie drz:i.edziny wiedey i wszyst­
kie ośrodki pracy badawczej w Pol­
sce. Obok rmsłuronych pracowni­
ków nauam, . prezesów towarzystw 
naukoWYch li lalln"eaitów nagród pań­
stwowych, uczestniozyli w nlim tek­
że asystenci naszych uczeln:i, jak 
również pxv.edstawioiele studenckich 
kółek naukowych. Je~ nigdy ta­
den rz;jazd uczonych w Polsce nie 
był tak Licw.y i nlie r®rezenitowa! 
tak wiernie polskiej OOIUki. Sam 
Kongres był zakońc:z.eniem długiego 
okresu prac przygotowawczych, któ­
re objęły prawie wsrzystkich pra­
cowników naukowych w Polsce, po­
dzielonych na sekcje, podsekcje i 
ertlPY robocze. Trwały one zgórą 
póM-Ora roku, a praice ich przeorała 
do gruntu wszystkie podstawowe 
zaga.dndenia organimcji nauki w 
Polsce, a także umysły 1 poglądy 
wielu uczonych. 

Kiedy w 1949 r. rzucona 1ZOstała 
po ratl p~erwmy myśl rl:Woł.ania 

Kongresu Nauk.i i kiedy wysunięte 
zostały po rarz pierws„y hasła ści­

ślejszego zwiąrLania nauki polskiej 
z życiem na.rodu i postępową my­
ślą społece.ną, nastrój pierwszych 
rl:espołów rob-0-mych daleki był je­
szcze od tego poczucia wspólnoty, 
jatkie przebijało z obrad I Kongre­
su Nauki. Nie rzadkie były wówczas 
wypowiadane poglądy, że nauka to 
.,kapłaństwo", a „praca uczonych -
natchnienie poety", że nie można 

jej ksrztałtować w sposób planowy 
ani wiązać ri życiem gospodarczym 
1 politycznym kraju. 

Jest wieliką oo.sługą postępowej 

er-upy uaronyoh, że w czasie prac 
pu.edkongtreSowych zdołali oni uka­
zać o~ółowi pra.cownJików nauko­
wyoh funkc,je społe<mle nauki, jej 
rolę w ustroju kapitalistyCZl!lym i w 

Prof. dr Emil Paluch 
rektor Akademid Medycznej w Łodzi 

plinach naukowyoh OCatl nad osią­
gnięciami i d<>fobkiem nauki ra­
d2Jieclciej. 

Obrady I Kongresu Naukd Pol­
skiej w Warszawie były szczytowym 
okresem przełomu w poglądach I 
irlosunku do na.uki ogółu uczónych 
w Polsce. W OZJaSie dyskusji, prowa­
dzonych w poszczególnych se:kC'jach, 
w których niejednokrotnie zabiexa­
ło głos po kilkudziesięciu mówców, 
nie było już miejsca dla wahań oratl 
wątpliwości, po której stronie ba­
rykady rz.nia1jduje się nueJsce uczo­
negQ w Polsce i czy :istnieje apoli­
tyczność w nauce, lecz przerodziły 
się one w gorącą m~radę nad udzia­
łem wszystkich pracowników nau­
kowych w porywających zadaniach 
budowy socjalizmu, nad udziałem 
mmkowców w 6-letnim Plam.ie Go­
spodarczym, D4d wytyczeniem no­
wych kierunków badań i ulepsze· 
niem dotych~weJ organizacji 

naukd polskiej. N1e brak w nich by­
ło także akcentów ostrej krytyki w 
stosunku 'do błędów dotychcrmsowej 
pracy zakładów naukowych i po­
szczególnych osób, jak np. braku 
S2)Scunkit dla polskiej twórc:z:oścl 
naukowej; były tak:i.e i próby sa­
mQlk.rytyc:wej oceny przez po&role­

gólnych pracowników nauikowych 
własnych braków i niedociągnięć. 

Doj,rzałość · ideologiczna całego 

audytoinium e..nalazła charaktery­
styczny wyraz we wnioskach po­
~ególnych seikcji i w p.m.yjęciu, Cl: 

jakim się spotkał wspaniały refe­
rat prof. nembowskiego, przedsta­
wiony na plenum Kongresu. Projekt 
utworzenia. Polskiej Akademii Nauk 
wzbudził wielkii entuzjazm wśród 

wszystkich uczestników Kongresu, 
jednocząc :ich we wsipólnYm dążeniu 
do budowy !POdwa.lin najwyż~ej in­
stytucji naukowej, godnej narodu 
socjalistycznego. 

I 
Kongres Nauki Polskiej dal także 

oka.zję do zamanifestowania pełne­
go współdzlMa.nia pracowników 
naukowych w walce o J>-Qkój, które­
go wyrazem było przyjęcie, Cl: jakim 
spo1lkało s;ię niezwykle piękne prze­
mówienie prof. Infelda. Głębokie 
wrarżenie na wszystkich uozestnl­
kach Kongresu wywarły także wy­
stąpienia uozonych rn4ziecklch de­
legatów Aikademll Nauk ZSRR, po­
rywające pnemówienie Prof. Joliot­
Curie oraz pełne przyjaźni adresy 
uczonych, reprezentujących kraJ,e 
demokr3{\ji ludowych, ł po.flępowych 
przedstawicieli nauki państw za­
chodnich. 

W ten Sposób obrady l Kongresu 
Nauki Polsldej dały konkretny WY­
raz nie tylko pełnej patriotyzmu po­
stawy wszystkich pracowników 
nauki, ich zrooumienia. podstawo­
wych zadań nauki w walce o Po­
kój t Plan 6-letni, lettt także twór­
czego interna{ljonallzmu, łączącego 

wysiłki polskich uczonych z postę­

pc>wą nauką świata. 

Czyn Lipcowy tkacza Jendrzejewskiego 
Było to w dniu podejmowania zo-1 drzeiewski wykonuje 108 proc. ba­

bowiązań lipcoWYch przez załogę zy. To „wzięło" robotników ZPW Im. 
ZPW im. Niedzielskiego. Wśród wie- Niedzielskiego. Wnet na obsługę 4 

lu robotników, którzy wchodzili- na krosieri zgłosił się drugi tka.cz, Wac­
trybunę, składając zobowiązania ław Miśko. 

produkcyjne, znalazł się także tkacz '* • * 
z oddziału „E" - Kazimierz Jen­
drzejewski. Gdy nadeszła jego „ko­
lejka", powiedział dobitnie: 

„Przeszedłem na obsługę większej 
ilości krosien nie tylko dlatego, że 
pragnę polepszenia bytu swej 
rodz;ny - opowiada Jendrzejewski 
- ale również dlatego, aby ZLIK­
WIDOWAC POSTOJE NIECzyN-

do kosy, mę('zyłem się od świtu do 
nocy i obaj z ojcem nie otrzymywa­
liśmy prawie żadnej zapłaty. Po­
darła mi się odzież, prosiłem gospo­
darza o kupno nowego przyodziew -
ku, oczywiście, odmówił. Założyłem 

wówczas na siebie worek i tak cho­
dziłem, niby w „fartuchu". 
Nasza Ludowa Ojczyzna wyzwo­

liła nas od wyzysku i nędzy. Ojciec 
pracuje dziś na swoim. Ja zdoby -
łem sobie zawód i ceniąc swą wol-

:~~:]?.~?;i~1: 1~ . 
mas pracujących o wy71WO'lenie SP<>- I 
łeame. 

w toc7.ących się dyskusiach pod- ~J/i 
dano rewilzjl cały dorobek przesdo- · l{I 
tel, dob~ naJpięknlejsze kar- '· 

NYCH KROSIEN, JAKIE ZDA - ną pracę, świadomie przechodzę na 
R7.AŁY SIĘ Z POWODU BRAKU wielowarsztat-Owość. Wiem, że na -
TKACZY. No, i jeszcze jedno.„ sze państwo dba o intereą_y robotnł­

Przypominam sobie, jak to było ka i chłopa, więc ze swej strony 
dawniej w moim życiu. Oto przed podjęciem zobowiązań lipcOWYCb 
wojną mieszkałem wraz z rodzicami wyrażam podziękowanie naszemu 
na wsi u bogatego chłopa, który rządowi za jego troskę o nas. Po­
miał 60 mórg ziemi. Pamiętam, jak stanawiam wraz z całą klas~ robot­
w IQlżde Zniwa kułak żądał, abyś- niczą stać na straży pokoju I bu­
my wszyscy, cała nasza rodzina, ha- dowaó mocne podstawy dla szczęś­
rowali za nędzny odrobek. Wtedy eia naszego narodu". 
to jako 15-letni chłopak, stawałem M. Sz. 

O wa pozornie sprzeczne uczu­
cia - miłość i nienawiść -

towarzyszyły Feliksowi Dzierżyń­
skiemu w jego niestrudZGnej pra­
cy i w zaciętej, twardej walce. O 
tych dwóch uczuciach, które roz­
palały jego płomienne oczy, to 
ciepłymi, to mów stalowymi błys­
kami wspominają wszyscy, którzy 
się z nim stykali i pracowali, któ­
rzy widzieli ge n-a wiecach i de­
monstracjach, przebywali z nim 
na zesłaniu. Kto cenil i szanow.ał 
Dzierżyńskiego, ten musiał go ko­
chać za jego hart i bezkompromi­
sowość, za bezgraniczne oddanie · 
ojczyźnie i rewolucji, za tkliwość 
i serdeezność. 

Choć w ciężkim i · trudnym, la­
tami więziei1 i katorgi przeplata­
nym życiu coraz głęlosze bruzdy 
przeorywały twarz, choć coraz 
więcej zmarszczek pokrywało wy­
sokie czoło - Dzierżyński był 
zawsze młody duchem, miał ser­
ce przepełnione miłością do ludzi, 
był wra±liwy na nędzę, cierpie­
nie, nigdy nie przechodził oboję­

tnie koło płaczącego dziecka, zaw­
sze wyciągał pomocną rękę do 
potrzebującego 'opieki towarzysza. 

„Gdy mówił o upośledzeniu 
człowieka pracy - pisze o Dzier­
żyńskim - „tow. Józefie", jeden 
z miń:>kich towarzyszy - zdawa· 
ło się, że serce pęka mu z bólu. 
Jaśniał i promieniał, gdy wskazy· 
wał lepszą. sprawiedliwszą przy­
szłość. A gdy mówił o sposobach 
'Zdobywania praw, o konieczności 
walki, t-0 zmieniał sie w straszli­
wą błyskawicę, co zwiastuje pie­
kielny grom, który lada chwila 
padnie i zburzy ten podły świat".-

W chwilach decydujących i nie­
bezpiecznych szczególnie mocno 
ujawniają się cechy człowieka. 
Dzierżyński miał takich chwil w 
życiu wiele i zawsze wtedy osła­
niał słabszych, ryzykował sv;ym 
życiem, by innych ratować. Gdy 
uciekał Rrzed szpiclami, biegł 
zawsze ostatni, umożliwiając to­
wamysizom uniknięcie niebe?Jple­
czeństwa, bronił ich w warunkach 
strasznego więziennego t.erroru, 
naxa?Jaijąc siebie ne gniew ~u­
szonych żandarmów. 

Gdy w wilgotnej celi siedlec­
kiej umierał serdeczny druh 
towarzysz Antoni Rosoł, łaknąc 
słońca, jak spragllliony wody, D.llieir­
żyński słaniając się z głodu na no­
gach, sam trawiony ch01robą, bie­
rze go n.a barlk:i i wyn.<>& na prze­
chadzki po więziennym podwórZl.l. 

Spędza przy nim długie bezsenne , 
noce, pielęgnuje, ma zawsze 
uśmiech na twarzy i słowa krze­
piące na ustach. 
Kochając Dzierżyńskiego, towa­

rzysze często pragnęli mu przyjść 
z pomocą, lecz on zawsze katego­
rycznie ją odrzucał, o ile miała 

· narażać ich na cierpienia. Mimo, 
że nade wszystko ukÓChał wol­
ność, odmówił piekarzowi, który 
ofiarował mu swój zamączony ki­
tel i chciał za niego pozostać w 
więzieniu. 
Równocześnie Dzierżyński nie 

waha się nigdY' dla dobra drugich 
narazić siebie. Będąc na zesłaniu 
w Tasiejewc'e, oddaje więźniowi 
skazanemu na karę śm1erc1 swój 
pasrz;poo1: li piendą&e, choć wie, że 
zamyka tym· sobie drogę do wol-
ności. , 
Całe łycie „Boba.tera Patdzłer­

nika" - jak go nazywał towa­
rzysz Stalin - było nieprzerwa­
nym pasmem ofiarności, męstwa, 
niestrudzonej walki o szezę§cie 
człowieka, o azczęlicie ojezyzny, 
kt6rą - jak pisał - tak ukochał, 
że nic nie jest w stanie jej wyr­
waó z duszy, ehyba wraz z duszą. 
Dzierżyński był człowiekiem 

czynu - milo§ć do ojczyzny ro· 
zumiał jako walkę o jej szczęście, 
walkę zażartą, nieustępliwą, pra­
cę bez wytchnienia. Towarzysze 
Dzierżyńskiego byli pełni podzi­
wu dla tego niestrudzonego czło­

wieka, który przez całe tygodnie 
i miesiące nie wiedział, co to 
chwila wypoczynku, który dniem 
i nocą stale był na posterunku. 
Ale praca. nigdy nie przesłoniła 
mu piękna, nie oddaliła go od te­
go, co nade wszystko ukochał, od 
człowieka. 
Miłość do ludzi czyni z Dzier­

żyńskiego człowieka nieubłagane­
go w stosunku do wrogów ludu, 
wyzyskiwaczy i ciemięzców. Wła­
śnie dlatego, te kochał człowiekii, 
z całym zapamiętaniem walczył I 
tępU kontrrewolucję, spalając się 
cały w walce o prawa ludu. 

,„„ W ogniu walid I w chwi­
lach •Pokoju - pisał o Dzierżyń­
skim jego bliski współtowarzysz. 
Feliks Kon - w chwilach zwy­
clęałwa I )IOraźld - zawsze I 
wszędzie byl on oOIOblenlem ty-
cia". ' 

Zawsze i wszędzie nie przesta­
wał marzyć o „królestwie wolnoś­
ci, miłości i szczęścia", walcząc o 
nie z całą namiętnością i rewolu­
cyjnym temperamentem. 

J. K. 

ty polskiW postępoweJ łil"adycJI 

naukoweJ, poddarno krytyce ! oce­
nie stan i argaDiu;aoję mema•l 
wszystkich ~ów naukowych w 
Polsce d. uke0a.no we właściwym 
świetle perspeiktywy rozwoju nauki 
w Polsce Ludowej. Odsłoillięto ukry­
te sprężyny tak ~w.szeclmione-

Chłopi ·województwa! łódzk·ego 
przededniu ·akcji żiiiw go u nas kosmopolityzmu w nauce, 

który pa.railiilował OlrY~ twór-
01.0ść naukową li spraw-U, że w prae­
S0łoścl W'.ielu pracowników na.u­
kowych żyło w niewolniczej młeżno­
ści od obcej, wręc:z wrogiej Cl'Lęslx>­
kroć illlteresom narodu polskiego 
naukd pańsitw k:apitalistyCllil.ych. Po­
ważne miejsce w pracaoh przed­
kongresowych zajęła także twórC'La 
dys~usja n-ad msitosowaniem zasad 
tilooofii mark.Sistowskdej w bada­
niach naukowych, nad istotą ma­
terializmu historycrzm.ego i dliaiek­
tycz.nego w poszazególnych dyscy-

„Dla uczczenia siódmej roczntcr 
Manifestu PKWN, zobowiązuję się 

przej§li z 2 na 4 krosna". 
Wśród załogi, która zebrała się 

tłum.nie ze wszystkich oddziałów, 

rozległ się głośny szmer. 
- Co takiego? Przechodzi na 4 

krosna kortowe? Przecież jak dłu­

gie i szerokie są nasze zakłady, 

wszyscy pracują tylko na dwóch 
krosnach? 

Ale zdumienie załogi wzrosło je­
szcze bardziej, gdy dowiedziano się 
w ciągu n'!stępnych dni, że Jen-

Więcej troski maszyny 
Od dłuższego czasu obserwuje się 

w prasowalni ZPO im. Próchnika 
częste p!>Ucie się maszyn prasowni­
czych oraz wyższe zużycie części 
wymiennych. Jaka jest tego przy­
czyna? - Otóż częste awarie powo­
dowane są niefachowym obchodze -
niem się z maszynami. Pracowni­
cy w prasowalni często zmieniają 
się, a nowi nie są dostatecznie po-

CHMB obniża 
koszty własne 

Zgodnie z powziętym zobowiąza­
niem pracownicy Centrali Handlo -
wej Materiałów Budowlanych wy­
konali sposobem. gospodarczym w 
dniach wolnych od pracy pomiesz­
czenie na wapno na Polesiu Wi -
dzewskim. Dzięki temu już od 
pzerwca br. biura sprzedaży kieru­
ją przesyłki wagonowe do nowej 
składnicy. Wybudowanie jej przy -
czynia się do· obniżenia kosztów 
własnych CHMB o 10 proc. 

IRENA SOMMER 
Centrala Handlowa Materiałów 

Budowlanyeb 

uczeni o zasadach obsługi maszyn. 
Oto co mówi w tej sprawie me­

chanik, ob. Zenon Kieras, który 
zajmuje się konserwacją maszyn 
prasowniczych: „W okresie od sty­
cznia ubiegłego roku do chwili o­
becnej, awarie są trzykrotnie więk­
sze, przy tym zużycie części wy­
miennych wzrosło czterokrotnie. 
Dotychczas żadne interwencje u 
brygadzistów, aby zapobiegali wy­
padkom psucia się maszyn, nie od­
noszą skutku. Uważam, że najbar­
dziej. celowym byłoby przeszkolenie 
i systematyczne pouczanie nowych 
prasowaczy, jak P<>winni obchodzić 
się z maszyną. Poza tym brygadzi -
stów należy obarczyć odpowiedzial­
nością za stan maszyn oraz obowiąz­
kiem dopilnowania należytej ich 
obsługi". 

Maszyny są własnością całej za­
łogi i wspólnymi siłami musimy za­
pobiec ich niszczeniu. Dbając o nie 
i wykonując sumiennie polecenia 
kierownictwa prasowalni, zmniej -
szymy koszty produkcji i przyśpie­
szymy wylconanle planu. 

MIKOLAJ KASIEROCKI 
ZPO im. Próchnika 

Wykonaliśmy plan półroczny 
· Załoga Zakładów FllcoWYCh im., wiec odpadkowy. Duży wkład pra­
Okrzei odniosła niemały sukces, wy- cy i wysiłków dał również oddział 
konujl\(l na 15 dni przed terminem filcern.i, gdzie szeroko rozwinęło 
ilościowy plan za pierwsze p6łro - się współzawodnictwo i system osz­
cze br. czędnościowy według wzorów Lidii 

Nie było to łatwe, gdyż na~ty- Korabielnikowej. Znaczną ilość wło­
kaliśmy na wiele trudności, meza- sia odpadkowego zaoszcz~dzili rów­
leżnych od zakładów, jak na przy- nież pracownicy dmuchalni. 
kład: nieterminowa dostawa skór Dotychczasowe osiągnięcia winny 
króliczych. Trudności te zdołaliś- byó dla nas bodźcem do dalsrej, wy­
my jednak .przełamać wspólnym tężonej uracy, aby przed terminem 
wysiłkiem kierownictwa i całej za- wykonać plan n roku 6-latki. 
łogi. Dzięki usprawnieniom kierow­
nika technicznego, ob. Mycielskiego, 
zastosowaliś.my do produkcji suro-

E. NOWICKI 
Zakłady Filcowe im. Okrzei 

' 

w 
Gmina Gospodarz I bliskości stod6ł l zabudo~ań go -

, spodarsklch - na zebramach gro-
dobrze przygotowana I madzkich postanowiono jednomyśl -

Przygotowania do żniw na tere- nie, aby s~.rty sta~la~ ~ tym roku 
· g · G d~· po Iec'e w odległosc1 co naJmnteJ o 100 mtr. 

me nuny ospo „rz w w i d .bli" b d k · d j 
łódzkim zostały zakończone. W SOM 0 •• naJ zszego .u yn u 1 0 na -
stoją długim szeregiem błyszczące bl1zszej _następneJ sterty~ 
snopowiązałki i żniwiarki. Nagra- Ale ~ie tylk~ poczyniono J~Z 
madzono dost ·tecmą ilość paliwa, wszystkie techruc_:me pr:o/go_to;-vam~ 
smarów sznurka itp. do nadchodzące] akCJl zmwneJ. 

Nad 'całością przygotowań ,do Ch~opi mało i średniorolni z teren~ 
sprawnego i terminowego wykona- gm1:r:y Gospodarz, pragnąc ~taną.c 
nia akcji żniwnej czuwa Gminna w nierwszym szeregu budowmczycn 
Rada Narodowa oraz ZSCh. Aktyw socjalizmu, na zebraniach gromadz­
gminny ZSCh już od kilku dni or- ldch rz_uei!I .hasł~ ws;półz,awodnict_wa 
ganizuje w poszczególnych groma- w ak!lJi zniwneJ, ~społ~awodmc -
dach zebrania, poświęcone omówie- twa! id~cego w dwoch f?eru~k~ch: 
niu wszelkich spraw, związanych z udztelema. pomocy ~ąsie~zk1eJ . 1 

kampanią żniwną. przedtel'mmt'wea:o ukonczema zbio-
Na pierwszy of:i"ń naszych prac r6w. 

pójdą w tym roku gromady Roma- M3łorolny chłop z Gatki Starej -
nów i Modlica - oświadcza sek.re- Antoni Szczepaniak, oświadcza: 
tarz Komitetu Gminnego - tow. „Byliśmy pierwsi w dniach 
Michał Rutkowski - gdyż są one podpisywania po:iyczki dla naszego 
wyżej położone i posiadają piasz - państwa, wpłacając pierwszego za­
czystą glebę. Z pomocą chłopom w raz dnia. ponad 6.500 złotych. Chce­
Romanowie i Modlicy przyjdą nie my być również pierwsi w zbiorze 
tylko maszyny SOM, żniwiarki, plonów, w bitwie o chleb. Dlatego 
znajdujące się w prywatnych rę - nasza gromada zohowiązuje sią przc­
kach (które będą wykorzystane w prowadzić sprzęt zboia na czt('ry 
ramach pomocy sąsiedzkiej), ale dni przed ustalonym terminem". 
równie~ ochotni~ze . b_ryga~:y ZM~ i Podobnie mówią: Czesław Pawe­
SP,. k_tore zgłosiły .J~z SWOJ udział lee, z gromady Czyżyminek, Włady­
w ~mwach. Młodz1ez .pr~y.g~towała sław Dores z Guzewa, Stefan Gro­
sob1e row.ery! aby ł_a~eJ JeJ ~y~o mada z kolonii Gospodarz i wielu, 
przerzucac się z m1eJsca na mieJ- wielu innych mało i średniorolnych 
sce. . . . chłopów z 12 gromad, położonych 

W Roman?wie i Modlicy, 1ak sa- na terenie gminy Gospodarz. 
mo zresztą, Jak w gromadach: Gat-
ka Stara, Kalinlm Prawda, Radzyń Uzupełnić braki i niedociągnięcia 
Czyżyminek, Guzew, Gospodarz i · · Zd · k W I 
Gatka Nowa pomyślano o najdrob- w gm:me. uns a o a 
niejszych szczegółach akcji żniwnej. We wszystkich gromadach na te-
Wbrew ,:otychczasowej praktyce renie gminy Zduńska Wola (pow. 
stawiania stert w bezpośredniej c;ieradzki), odbyły się zebrania, po-

Wielkie budowle 

/l1zodownicy pracy na budowie wie/l;ie; siłowni w Jaworznie, wyrabiaifłcy 318 
µrocent normy: spawacze Kazimierz Uguś i Kazimierz Łagań, sr,awajq swlową 
konstrukcie da masi;ynuwn' <CAF fot. Baranowski) _ 

święcone s~awie żniw, a zwłaszcza 
pomocy sąsied2lkiej, lecz nie wszę­
dzie został ustalony szczegółowy 
plan pomocy s21siedz:kiej. 

Dobrze opracowano go w groma­
dach: Gajowniki I Michałów. W 

Poważny niedociągnięciem na 
terenie gmih Zduńska Wola jest 
niedostateczne zaopatrzenie sklepów 
GS przez PZGS i zarząd GS, k:tóry 
WYraźnie lekceważy swe zadania. 
Dowodem tej niedbałości jest fak t. 

Mieczysl.aw Krasicki, (z prawej strony) czterof1ektaro"" chłop : gromad)' No­
wosolna, w µ!)Wiecie łódzkim spmwdza stan mi1viarłi przydzielonej gromadzie 

przez SOM w A11drzej11cie. 

Gajownikach gospodarującym ko- j że na posie ~nle Gminnej Rady 
bi;tom: Marii Kołodziejczak, Kazi- Narodowej ~ sprawie kampanii 
mierze Marszałek, właścicielce 4 ha żniwnej nie nczył przybyć 3ni jed ' , 
ziemi oraz Stanisławie Batce - z członków !rząd u GS, a tymcza­
rzak, posiadającej 5 ha ziemi mają sem na zeb.niu tym wysunięto 
udzielić pomocy sąsiedzkiej średnio- przeciw GS poważne i wymagające 
rolni chłopi: .Józef Grzanka, Win- natychmiastf>rego załatwienia za -
centy Wojtczak, Antoni Olejnik I rzuty. 
Władysław Jędrysiak. Podobnie w . 
gromadzie Michałów, właścicielowi W sklepa~ GS spr~edaJe s~ę os~-
2 ha ziemi, J'anowi Dawidowi z po- ki do ostrzEtJa kos me nadaJąc; się 
mocą sąsiedzką pośpieszą: Stanisław do !Uyt~u. przy ~ym osełld te 
Jóźwiak i Władysław Biernacki. sprzeda3e. st ~- roznych cenach. 

Brak takżefzęsci do pługów i ma-
całkowicie przygotowana do żniw szyn rolni<:Uch. Nie można dostać 

jest już spółdzielnia produkcyjna w również płcłna do wozów l maszyn. 
Opiesinie. ani płótna ochraniającego ziarno 

przed rozsiP niem. Brak też 
- Wyremontowaliśmy 3 k:osiarki oasz:v tre~~w i tłuszczu. 

i zgrabiarkę - opowiada Jan Kar-
szniak, członek spółdzielni produk- PZGS s:~ adzu I zarząd GS w 
cyjnej w Opiesinie. _ Na prace Zduńskie oli winny natychmiast 
żniwne i omłotowe zawarliśmy już zabraó si usunięcia braków w 
umowę z POM w Zapolu. Mamy już swych s eh. Trzeba także, aby 
gotowe pługi, kultywatory i stew- w zwią nadchodzącą kampani~ 
niki do zasiewu poplonów. Człon- inlwną wnlły się Gminna Ra· 
kawie spółdzielni, ożywieru są prag- da N aro i ZSCh, które winnJ 
nieniem szybkiego przeprowadzenia więcej o szczegółowe opraco -
żniw. Wiosenną akcję siewną skoń- wanie P pomocy sąsiedzkiej w 
czyliśmy na siedem dni przed ter- gromada •r których dotychczas 
minem, podobnie szybko oostaramy teao nie 3'1ono. 
sie zakończyć żniwa. n. N. 
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Usprawnić zaopatrzenie miasta w owoce Kronika partyjna 
Didelnica Śródmieście-Prawu 

Czytefnicy piszQ 

dnia 10 lipca, o godz. 16.30, w lo· 
kału pny ul. Gdańskiej 75, od­
btchie lię odprawa I i Il aękre· 

· tuzy podstawowych l oddrlało· 
wych organizacji partyjnych, 
Dńelnlca Sródmłdcl• • Prawa1 

dnia 10 lipca, o godz. 16.30, w Io· 
kala właSJ\ym, przy ul. Gddakiej 
75, odbędzi• fiię odprawa prele· 
„ntów. 

Komplety dzieł Lenina 

W tym roku wyją1Jkowo dobxu 
rzapowiada s:ię U'l"Odad 11a owoce. 
S7.czególnie obrod'l'J!ły jabłonie il wiś­
nie, których zbienriemy kd&akrot:nde 
w:i~j Dliż w latach ubiegłych. Mi­
mo tak bogatych zb:ior6w zaopa­
tlunie miasta we War.etllAt owooe 
jak er.el'eśnie, truskawk:l nie lllOltało 
n:ależyo!e crorgantirzx>wane. Na tllll'go­
wiskach <YWoców tych jes-t w bród, 
natomiast sklepy trrzymaiją je w ilo­
ściach niewielldch, prey mym ceny 
q tu wyżsrze niż na rynku. 

można nabyć 

w Klubie Książki i Prasy 
:O. Klubu Międzynarodowei 

Pruy i Kałątkł w Lodzi, ul. Piotr· 
li.owalu 86, aadenłv Dzieła Le· 
.... w języku rosyjskim, w kom· 
pletaoh od 1 do 35 tomu wh1cznie. 

C... kompletu wynosi 105 zł. 

Ja®ie są tego przyczyny? otóż 

droga, jaką odbywa owoc od produ­
oenitia do konsumenta je&t jeszcze 
zbyt dług.a i ribyt kos:Dt-Owna. I tak 
na prrz;y'kład Gminna Spółdzielillia 
bądź też Delegatura Centrali Ogro­
dniozej zakuipuje bezpośrednio . od 
producenta mereśnie, płacąc około 
trzech złotych rza ld1og:rem. Delega­
tut"& C. O. pnekazuje je następnie 
Ogrodni<:eym Zaildadcm Ha,nd1!0-
wym, dol1C'Mjąc 2() proc. marży u­
robkowej. Z kolei Ogirodni~ Za-

ŁóD.t OTRZYMA NOWĄ STACJg POGOTOWIA IL.\TUNKOWEGO 

'1ul je5ie"ią br. ro:r;poc:ięta zoatanie budor4/0 Stacji PogotCH~Ur l?.atunkoivego 
przy ul. Sienkiewicza 137-141. 

llę4:rie ło okazały, dwupi~trowy budynek, w lct6rym :111ajdq pomieszc:renie 11u 
~lico gara:ie &amochodowe, ale r6wnie:i mały 3:Gpital, ambulatorium lekarski~ 
s Mil.ami sabiegowym.i oraz administracja. Projekt budowy nowej Stacji Po­
~towia RatunkC1Wego i;procOl.VQl ini; . .architekt Jl. Gałązka. 

'·Zapobiegajmy·· pożarom 
W Prezydium Rady Narodowej, I p1·zykład przez roztargnienie zapo­

cdbył~ 11~ę konferencja, poświęcona mni wyłączyć maszynkę elektrycz­
omówiemu akcji zapobiegania po· ną czy żelazko, a takie zapomnle­
iarom. W obradach wzięli udział nie nieraz przynosi groźne skutki. 
przedstawiciele zakładów pracy i . . 
instytucji. W okr~ie Jełnlm 1TOzba pozarow 

w większości W7P&dk6w przy- Je11t największa,. zwłaszcza. na pery­
ezyną pożarów jest nieuwaga l nie· feriach ~ na WIL Mleszkaną Ł~dzi 
ilocenianłe niebezpieczeństwa. Na~ udająo s~ę .na wyełeczkt do .podm1eJ­
leży odróżnić kilka rodzajów naj- skioh m1eJ11eowoś~l równt~z nl!l za­
powszechniejszych przyczyn ognia: cb~wu.f'ł przepisow bezp1e<'tendwa 
pożary od paJ21erosfł saIItozapa~e pozaroweto, nueaJ,e w Iasaeh t1,. 
pożary, pozary od pl~ów i komi.no- oe 1łę all'Jd~pąlki :i»•pierosów lłp. 
we. Przyjrzyjmy się na przykład Na og~l 'WlfłC • pozar~ "'.Y11ikaJt\ 
wypadkom pożarów kominowych. przeważnie z meos~oznośCJ lu~z: 
Kominy często nie 11, czynczone klej. Przy zachowaniu odpowiedm~J 
po kilka miesięcy. Czyżby brak by~ uwagi wielu kataiitrof udałoby się 
ło ludzi do wykonywania tego? uniknąć. 
Dzieje się tak z tej rac]!., że gospo- W celu szczegółowego zapoznania 
dynie niechętnie widzą kominiarzy, mieszkańców Lodzi z akcją zapo­
ponieważ w czasie czyszczenfa, sa- biegania PoŻaTom Dzielnicowe Ra­
dze osiadają na meblach i naczy- dy Narodowe organizują. specjalne 
niach kuchennych. A tymczasem zebrania komitetów bloltowych w 
właśnie zapchanie komina sadzami tej sprawie. Również w zakładach 
staje się często pnyczyną pożarów. pracy zostanie WYgłoszonycb szereg 
Nle~ednokrotnie też ogień powodu- poęad„nek na temat walki z poźa­
lv. przewody elektrycZll'.le. Ktoś na rami. 

ORGAi."'ITZA'l'OR 
NIE ZD/żYŁ 

ni~ Ji lub nao6trzyć. 
Majster ilusar~ki iwier­
M-i natoinku&, i• 11l4• 
.uyna ile pracuje rl4 

Jkutek pop$11tych au,oma 
t6w. Taka wymi<ina zdań 
do niczego nie pro~ 
wadzi. Nale:iy sabrać Jif 
jak najs:rybciej do nale. 
iytcgo re1111mtu nwsi;v­
ny. 

J. lJaj!zczak 
ZP8 im. Stalina 

NIEDOKO~CZONA 

ROBOTA 

Ob. NOW(lk z działu 
azkolnictwq zawoclowego 
CZPJG sawit1dQ1nil sain. 
teresowane instytucje o 
dniu, god;:;i11ie i miej,,Cf.'" 
rozpoc:ęcia kunsu dla 
kierowników tr«n8portu. 
Stawiło się kiflffuL::lesiql 
oaób z tere1111 Ło<lzi i 
~~ka. Z(ł ii;yjqtkiem -
organizatora kursu, ob. 
N()1()Qka, k1r.rr pr::ybył .z 
ozterogodzirmym opoz. 
nieniem, Uczeslnicy kur. 
llU rnu!ieli stracić wiele IP ubiegłym roku roz-
unnego czaw. poczęto w n:aszym :za· 

Dyrekcja CZP JG nie. kUidzie budowę windy 
t.iqtplitvil' wyclqgnle lwu. d~ ~ransportu przędzy i 
S'Pkwencje w stosunku do ostiow. J;dna~ rob~tę 
u:innego zaniedbania przerwano ' do~1ero me. 
swych obo1d11zków dawno pr:;;ystqpzono do 

· · dals;ych prac. W edlug 
J. Stopozyk o.świadc:umia kierow11ilro 

Zjednoczenie Pr:iemysfo robut, ob. Górala, budo-
Filcouego wa ma być uko1iczona 

PRZErROWADZIC 
REl\lONT RAMY 
SUSZARKOWEJ 

do dnia 22 lipca br. Ro­
botnicy tra11sportu ma­
ją jed11ak wątpliwości co 
do u.iyzn.aczonego termi. 
nu i iraprtujq: „Góralu, 

W oddziale „bi.al.u aµre. c:y ci nie ~l... ,:ie mar­
tura" rama suszark0t'-'O nujemy !iły przy tra11s­
nie $peliiiala swego za- porcie wsędzy na Il 
dani(J i tuyn1-0gala /!run- lub 111 piętro?" 
łownego remontu. W o- . Bronisław Cyndler 
krem urlopów, gdy wy~ ZPP irn. LenaTtowskiego 
lcoricMln~ )~la nie-
..,-nna. nalei~ło doko­
""4 JIOle:iy&ej naprawy ...,.r. lec:r nie uc;yriio­„ tego. Obecnie. gdy 
roboca idzie „pel11q pa~ 
79" mbrano ,,ię do re­
montu. ale roboty po­
•tfpują bard;:;o powoli. 
A pr:eciei: naprawo ra­
Jny nie jest zbyt skom­
,,Zikou.'<Ula, tr:eba po::mi­
tJ:lfĆ 0171iWQ, kt-óre pu-
1ScZ4fel towar, i wymie-

BRAK APTECZEK 
POD~CZNYCH 

]t•dym,. apteczka w na­
szych Kkł.ar'4eh 111aidu­
je 1ię w portierni, lecz 
świeci pus&lrami. Aby 
więc otrl!)'llllłĆ krople, 
proszek od b6lu ,łowy 
lub inne lekaratwQ tr;e. 
ba wtdrowat aż do am• 
bulatorium, nieporr:reh­
nie łracqc C1lQ8, 

Odp()łViednio saopa~ 
tr.ione cp&eczki podroaz­
ne wirany sit 1nnjdowal 
w• wszysJkich odd11ia~ 
lach produkcyjnych. Mo­
je rada :::akl.adowa zai• 
mie aię energiczniej tq 
aprawt. 

A. Zielimkf 
ZPB im. Retc1olucji 

1905 ,. 

USPRA WNIC ORGAN!· 
ZACĘ PltACY W ZPO 
IM. W'I]!:CKOWSKTF;GO 

Organizacja pracy w 
naszym zakl4dzie w dal-
3zym. ciągu niedomaga. 
Kierownictwo IJ4pewni­
lo, ie do taśm dootar­
c11onych będzie 'yle przy­
kroi, . il1t maszynistki 
~aążą uszyć; tymczasem 
taśmowa oświadczyła 
m1m, śe ilolć przykroi 
przeznacs-0114 de asycia, 
uzależniona je!& od oce­
ny brakarza. Vaiatecmie 
pe1V1i'efo clnio ~my .io­
sf.(lly :;(ltr11ymG1te ł mes• 
s:yniatkom dano rob0tę 
ręc~iq - przyu.ywanie 
guzików. rP;rnilui s ••10, 
ie powstały Ałory przy 
wykarics:aniu rtcznym, Jle 
c.zynnoló 14 nie idzie w 
parze S' pracq manyni­
stek. Priyasyna tefO nie­
doci11Knięeki leiy włol· 
nie w ile .orpnl10Wca• 
11ej pracy, 

Z~gadnienie to wymo­
ga szctse16łowej, głębo­
kiej analizy. Dopr0toad1i 
Oll4 do uaprownienia na­
siej produhcjj i prs-.ekro. 
czenia pkmów. 

Sahma Kowalaka 
ZPO int.. 1Pitckow1kie10 

Wydział Terenów Zielonych Prez. 
Rady Narodowej oddal do użytku 
mieszkańcom Łodzi kilka parków 
pofabrykanckich oraz założył kil~ 
kanaście skwerów i zieleńców. Jed­
nak nie wszyscy potrafią to ocenić. 
Tak np. na Placu Wolności od stro­
ny ul. M. Nowotki znajdują -się dwa 
trawniki. Na ich bokach jest jeszcze 

kilką drtew i krzewów, za§ poz~ 
stal!l- część trawni'ków udeptano. 
Dopełnieniem niedbalstwa jest bu<ł­
ka z wod~ sodową na prawym tra­
wniku, de której chcl\C dojH trze­
ba wejść na trawnik. stan taki w 
reprezentacyjnym xniejecu Łodzi ni• 
może dalej istnieć. 

Alek•ander J>yłke 

kłady Handlowe za~trują lklea;>y I Tego sea.nu rzeczy nde moma dłtl­
PSS i MHD doliczaijąc 20 proc. mM"- żej tolel'OW8ć. !Masy pracu,j-ące Łodrzzl 
źY earobkowej plus 10 proc. rza d~ winny być zaopatru.one w odpo­
stawę na mlejiSce przeznaczend·a. Dy- wJedńią ilcść &WOCłlw, po cenie 
rekcje MHD i Cl.IM'fl.ądY PSS za przystępnej dla ludzi pracy. Za­
sprzeda wane owoce dol.iaro,ją mar- równo Centrala Ogll"odnicza jak i 
ię detaliczną, tak że w efekc:!e kon- det.alii~ dyslrybuteny MHD i 
aument er.a kilogram czereśni płaci w PSS winni rrontowme prrr.eanali­
sklepie około 8 złotych. Nic więc wwać za·gadnienie mo.pe.trzenia 
drt;iwnego, że wiele osób woli 21aopa- miastia w owoce. Należy e aipat11atu 
trywać się w owoce na targowisku, skupu wyelemlnować <>aniwa r.bę­
gdy tymczasem MHD i PSS zamiast dne, obC'ią7..ające konsumenita. Trze­
usprawnić u.aopalrzenie w tym za- ba na tym odcinku handlu położyć 

Brak skarpet damskich 
iaesie, pobierają od Ogrodniczych szei.ególny naoi&k na obniżke .kosz- W tych dniach otrzymałam skie­
Zakładów Hnndlowych mniejsize filo- tów własnych, co pozwoli na o wie- rowanie na wczasy. Przed wyjaz­
śei owoców, niż to przewidziano w le szersze udosłępnienie kon- dem postanowBam poczynić najnie~ 
uprrz.ednio zawartych umowach. W iiumcji pożywnyeb i zdrowych zbędniejsze zakupy. Kupiłam tanie 
r~ttacie w wielu sklepach na te- owoców szerokiemu ogółoVlri, a i wygodne pantofle plażowe, ko-
renie Łod'1;i , zwłaSZC7;9. na przed- również mac:znie pr.zyspiesey dosta-

1 
stium kąpielOV.'Y, natomiast nigdzie 

mieściach, owoce można nabywać wy do łódrzkich sklepów. nie mogłam nabyć skarpet Byłam 
tylko do południa, w godfzinach izaś I. Gł. w kilkunastu sklepach MHD, PSS 
popołudniowych, gdy lud~e wraca­
ją z pracy do domu, najCTLę8ciej 
owoców już brak. 

A pNecież Wc>jewództwo łódzkie 
jest p1·oducentem olbrzymiej ilości 
owoców. Nie trafiają one jednak na 
rynek łódzld. Ze względu, na bralti 
występujące w pracy miejscowego 
aparatu hurtowego i detaliCtZnego, 
trizeba je wysyłać do innych mia.st. 
I tak na przykład w ostatnich dniach 
80 proc. zbioru reereśni wysłano na 
Śląsk, gdyż PSS 'i MHD nie zgodzi­
ły się na odbiór takiej Hood owo­
ców, jakie przewidr.dane były w 
mnowach zawartych z Ogrodnimy­

We · wrześniu oelądać będziemy rewią mód 
Ogó~nopolska narada kierowników przedsiębiorstw 

krawiecko - kuśnierskich 

mi Zakładami Handlowymi. 

W dniach '1 i 8 lipca br. w Łodzi 
odbył• się narada ogólnopolsldego 
zjazdu kierowni:ków zakładów i 
eksnm:vtur przedsiębiorstw krawie­
c ko-kuśnie1·skich. 

Dwudniowa narada miała na celu 
podsumowanie dotychczasowej dzia­
latności oraz opracowanie wytycz­
nych na III i IV kwartał rb. i I 
kwartał 1952 r. 

Za mało pralni chemicznych 
Częste są narzekania na pracę 

spółdzielozych pralni. Bywa tak, że 
na wykonanie oddanej do pralni bie· 
lizny 'lub garderoby trzeba czekać po 
3 cło 4 tygodni. Jeszcr.e gorzej iesł 
z farbowaniem, gdyż na odbiór trze· 
ba wyczekiwać miesiącami. Wskutek 
nawału pracy, bielizna nieraz bywa 
niestarannie uprana i to daje powód 
do wielu utyskiwań. 

Oczywista, że jedna spółdzielcza 
pralnia, istniejąca w Łodzi, nie mote 
obsłużyć w 1po1ób zadnwalając'ł 
tak wielkiej ilości mieszkańców. 

Jakie jest wobec tego wyjście z SJ· 
tuacji? Spółd:r.ielcze Zakłady Pralni 
Chemicznej i Farbiarni poaiadail\ na 
terenie 'Łodzi 20 pu11kt6w usługowych. 

Praca w tych punktach w zasadzie 
oaranicn się tylko do funkcji admi· 
nh·tracyjncj, t. zn. do przyjmowania i 
wydawania rzeczy. 

Czy nie byłoby możliwe założenie 
chociaż w części tych P»nktów usłu· 
gowych Óodręcznvch pralni chemicz­
nych? dci(\żvłoby to prac• jedy­
nej spółdzielczej pralni istniejącej do· 
tychczas i pozwoliło na sprawniejsze 
obslui;iiwanie klienteli. 

Spółdzielcze Zakłady Pralni Che· 
micrnei, jak również WydT.iał Haudlu 
Prezydium RN winny zainteresować 
się tą sprawą I w ramach swych 
możliwości zorgaaizowa6 fe1Zcze 
kilka spółdzielczych pralni chemicz-Q• ~ 

W pierwszym dniu obrad dyrek­
tor naczelny przedsiębiorstw kra­
wiecko ~ kuśnierskich, tow. M. 
Podsiadło, wskazał na konieczność 
rozszerzenia zakresu pracy poszcze­
gólnych zakładów krawieckich przez 
wprowadzenie nowych modeli 1 fa­
sonów, aby zadowolić tysiącrne 
rzesze ludzi pracy korzystających z 
usług placówek krawieckich. 

W trakcie zjazdu omówiono rów­
nież zagadnienie obniżki kosztów 
własnych przez wzmożenie wydaj­
ności pracy i systematyczne oszczę­
dzanie materiałów, jak również po­
ruszono sprawę jakości i estetyki 
odzieży. 

w drugim dniu obrad kierownik 
działu produkcji ob. Ciecieląg dała 
zebranym wytyczne dalszej pracy 
w związku ze zbliżającym się sezo­
nem jesienno ~ zimowym, a miano­
wicie przygotowanie nowych mo­
deli, zaopatrywanie zakładów w po­
ti-zebne materiały itp. 

Ekspozytura Łódzka Przedslę· 
blorstw Krawiecko ~ • Kuśnlerskleh 
postanowUa we wrze§nłu Ul'Zl\dzłć 
rewię mód, na której pokazane zo­
staną najnowsze tanie i prakiyome 
modele okryć wierzchnich. 

Zdrowa woda dla mieszli.ańców Łodzi 
Radosny uśmiech ro:i;jaśnia twarz Miejskie Przedslębior1two Wodo-

tkaczild z ZPB im. Rewolucji 1905 ciągowo - Kanalizacyjne już w wie„ 
roku - Marii \Vyrzuc - pompujll- lu punktach naszego miasta oddało 
cej wodę z nowowybudcwanej 1tu. clo użytk1,1 nowe •Ut• publlc1me. 
dni publicznej na ul. Sląskiej, róg W trzech punktach prace są już na 
Zapolskiej. I uko1'lczeniu, przy ul. Rzgowskiej 233, 

Jak tO dobrze - powiada ona Mateusza Nt I l Potranicznej róg 
- mieć wodę tuż, tuż przed do„ Mazowieckiej. Robot1 si.emu• "' 
mem, nie być zmuszoną dźwigać już wykonam.•, połoflcmo ~ te• 
wiader po kilkadziesiąt metrów. raz należy t,rDto ułołyć mtohants-

- Obchodzimy lię z;e itudnią my wodo.-tło..,e ł 1tuchi1a epełnia~ 
bardzo ostrożnie, żeby jej nte usz- będzie swoje mdanie. ' 
kodzić - dopowiada stoj;&cy obok W innych łneclh punktach, przy 

Antoni Trawiński przlt(izarz 1 ulicach Junaclcłej I, Obywatelskiej 
ZPB im. Stalina. - Widzieliśmy PN1 torze i LimanoW9k:lego róg Na· 
przeciet, ile natrudzili się tu robot- rodowej niedawno przysbłpiono do 
nicy, zanim oddali ją do użytku. A rob6t. Przy ul. LtmanowWdep ról 
zresztą, eo tu duto mówić. Kto ma Narodowej wykonano ,„ trzeci' 
o nią dbać, jeśli nie myT Przecież częś<i prac głębinowych. 
dla nas, robotników, ilł tu wysta- Kaalmierz BaJdOll ałwierdłia, .że 

wiono. • I roboty posuwaJll Ilię ciężko, gdyż 

~1111„u„,,,1.m„1 ... [„„.1 
... ~~r]mRI!!~ I 

·q l.!.11 ~~ L : l..lb„ llW L • I H ~ 
OPERA śLĄSKA. WYSTA WlA 

DZISIAJ „CASANOVĘ'' 

\Tl dniu dzisiejszym na scenie Te­
atru Nowego, przy ul. Więckowskie­
go 15, ujrzymy operę Ludomira Ró· 
życkiel!o „Casanova" z udziałem naj• 
wybitniejszych artystów Opery ślą­
skiej. Orkiestrą dynrguie Jerzv Sil· 
lich. 

PRZECHODZIĆ TYLKO 
PRZY SKRZY20WANIACH ULIC 

W związku z trwaiące, nauk" cho­
dzenia, Prezydium RN podaje do wia· 
domości, te osoby nie stosujące się do 
prawidłowe~o przechodzeni• ulic ka­
rane będą mandatami. 

WYCIECZKA TPPR 
W dniu 15 lipoa, o ~odr.. 8.28, r 

dworca Choinv odjedzie do Spah 
wycieczka organizowana przez: Za· 
rz:ąd Grodzki TPPR. Koszt wyciecz· 
ki wynosi 9.30 zł. Zapisy przyjmuje 
Zarząd Grodzki TPPR, Piotrkowska I 
272-b, oru wuntkie dzielnice TPPR. 

DftURY APTEK 

Dzisiejszej llOCJ dyżuruill aast'łPU· 
jl\ce apteki: Daszy6skiello 19, Wól­
czańska 37, Piotrkowska 225, Z4ier· 
ska 146, Nowotki 12, Woiska Polskie. 
go 56, Dąbrowskieiio 34b, Al. Koś· 
ciuszki 48. 

Numery telefonów Pogotowia R„. 
tunkoweito: 104-44, 135-15, 117-11, 

Już ukazał 1h1 w k1i'91rni1ch 

Do111u K1idki 
CZWARTY TOM 

WIELKIEJ ENCYKLOPEDII 
RADZIECKIEJ 

Wydawnictwo to otrzvmuhh p1•i:e· 
de w1:1y1tldm prenumeratorzy 
pozostałe eazemplarze będ11 w 
wolnej sprzeda!y w cenie 38 d. 

734 

------------------~ 

co kilka metrów robotnicy napoty­
kają na kamień, kruszenie którego 
zajmuje wiele czasu, co opóźnia 

przebjeg prac. Miest.kAńcy,"okollczn1 
z zaciekawieniem przyglądają tię 

pxowadzonym tu pracom. Grupki 
ludzi II'Omadzą się przed robotnika• 
mi. 

Józefa .J~drzejczak zwraca się do 
nich: 

- Nle przypuszczacie nawet, jak 
bardzo cies1.y nas podjęcie tych ro­
bót, gdyż widzimy w nieb lepsze 
warunki sanitarne dla nas i naszych 
dzioci. Karol Maros dodaje - Nie 
będziemy musieli, jak dotąd nosić 

wody z kilometrnwej odległości. 
Robotnicy Jan Janiak, Zenon Jaruga 
i inni rozumieją Potrzeby tutejszych 
mieszkańców 1 śpieszą z wykona~ 
niem prac. 

W tym roku mieszkańcy Łod7J o· 
trzymaj• 18 nowych 1tudzien. 

S. Cz. 

Na •wiełym powietrzu 
spędzili łodzianie 

wczorajszy dzień 
Wczorajsza słoneczna pogoda spra• 

wiła, że już w fi[odzinach przedpołu· 
dniowych miasto niemal że opusto• 
suło. Setki tysięcy łodzian udało się 
do pobli.skich miejscowości letnisko· 
wych. Niebywałym powodzeniem cie­
szyły się okolice Modlicv, Tuszvna· 
Lasu, Łagiewnik i Chełmów. Mimo 
że MPK uruchomiło wczoraj na 
wszystkich liniach podmiejskich do­
datkowe pociągi, to począwszy od 
rana at do późnych !!odzin wieczor· 
nych wszystkie tramwaje były prze. 
ładowane wycieczkowiczami. 
Już w ,ZodT.inach połuiłniowych w 

miejscowościach podłódzkich za· 
braldo napoi chłodzących, lodów 
"owoców itp. Dobrze by było, aby ,,;. 
przyszli\ niedzielę do najczę1foiej od­
:wiedzanych letnisk poc1łódzkich PSS 
l MHD wysłały większą ilość samo­
c~odów·~ufetów, aby na miejscu wy• 
ctec2kow1cze mogli nabyć co6 do 
zjedzenia i ugasić prai!nienie. 

Przygotowanie 
do li turnusu 
kolonii letnich 

Wydział Oświaty Prezydiunt RN 
w pelnym toku prowadzi przygoto.. 
"'.ania d? ~ysłania kilkunastu ty­
sięcy dzieci łódzkich na druli tur­
nus kolonii letnich. W tych dniach 
odbyła się odprawa dyrektorów i 
kierownikóv. wszystkich szkół z te­
renu miasta, na której opracowano 
kalendarzyk wyjazdów w drugim 
turn usle. 

Wt>zy:;cy rodzice, których dzieci 
wyjadą w drugim turnusie winni 
zgłosić się do sekretariatu szkoły, 
gdzie otrzymają informacje doty­
czące terminu w;yjudu. 

i wszędzie mi oświadczone, że brak 
te~o artY'kułu. Uwuam, i• Centrala 
Odzieżowa powinna przewidzieć, h 
w okresie letnim ten artykuł c:iesz;r 
się dużą pokupnościll l nalełałobT 
odpowiednio zaopatrzyć sldel)T. 

Janina Gła ... 

Odpowiedzi redakcji 
Mie111kańcy domu przy al. Pr6claał· 

ka 28 - Studnia będzie napn.wiona 
jeszcT.e w t-ym miesif\CU. W 1prawie 
przyłączeni& posesji do sieoł wodo· 
cil\Jlowei należy złożyć podanie do Z... 
nądu Nierncbomojcf. 

St. żelllZlly - Remont ubikacji w 
Waszej posesji 1:ostanie przeprowa.. 
dzony w uajblitszych dniach. 

Ob. Wojciechowska - Z listu W a• 
szego trudno ustalić, o jakie pismo ł 
o jaką skrytkę W am chodzi. W apra· 
wie kursów księgowości zgłoście •i• 
na ul. Kilióskiego 50. 

S. Pawłowski - Postawione przez 
Was zarzuty okazały aię słusu•. W 
stosunku do kierownika wyciłfi[nięto 
odpowiednie kon11ekwencje. 

J. Woźniak - Posesja Wasza zo• 
stanie w roku 1951 przyłączona do 
mieiskiei sieci wodocią1!owej. 

T. Wencel - Sprawę załatwiono w 
myśl Waszego tyczenia. 

Ob. Głowacki - W najbliższym cu• 
sie na placu Barlickiello zostaną usta• 
wiane puazki na śmieci. 

H. Noskiewicz --t Jeżeli prowadzi· 
cie odrębne l!'ospodarstwo, należy 
Wam się zaopatrzenie w węgiel na 
równi z l!łównym lokatorem. 

N. Pastusiak - Przy zbieitu ulic Po. 
pioły i Rudzkiej wystawiony jest ie• 
den kiosk, a po prze,ciwnei •tronie, 
przy ulicy Rudzkiej ł Pabianickiej -
drugi. Ona te kioski wystarczają dta 
zaopatrzenia ludrio§ci tej dzielnicy w 
prasę. 

Ob. olt. ł.u11kiewicz1 Fligiel, Zos• 
sowski, Binkowski, Krajewski, Janas, 
Skawińska. Matusiak, Słupiński, G. S. 
Zieliński, Walach, Jaksa, Sieradzki, 
Domański, Sadziński, Wieczorek, Jar­
ldewicz, Antkowsld, Szymczyk, Stę­
pl6skb Prosimy osobiście zgłosić się 
do redakcji, · 

TEATRY i KINA 
Dzisiaj teatry nieczynne. -ADRIA - ni~ 

BAJKA- „Sukcea Anny Szabo", dod, 
„Telefon międ~miastowy", godz. 
18, 20. 

BAŁTYK - „Było to w maiu", l!odz. 
16. 18. 20. . 

GDYNIA - .• Prol!ram Rozmaitości" 
Nr. 21-51\.. P.K.F. Nr. 28-51, „Po­
morze t.achodnie", „Kaślińscv 
mistrzowie", godz. 15, 16, 17, 18, 
19, 20, 21. 

MLODA GWARDIA - (dla mło· 
dzieży) „Szeroka DroJ!a", dod. „Od· 
powiedz", godz. 16, 18, 20. 

MUZA - „Wesołe zawody", l!odz. 
18, 20. 

POLONIA - „Wesołe kumoszki 1 
Windsoru". fodz. 16.30. 18.30. 20 30. 

PRZEDWIOśNIE - „Wiosna w Sa· 
kenie". fodz. 18, 20. 

REKORD - „Gęsiarek Matvł". trodz. 
18. 20. 

ROBOTNIK - „Zuadzb", fodz. 18, 
20. 

ROMA - „Tragicznv pościg'', l!odz, 
18, 20. 

STYLOWY - „s.o.S." ltodz. 18. 20. 
$WIT - ,,Rada bogów", !!odz. 18. 20. 
TATRY - ,,Dzi~ o wpół do iedena• 

stei", dod. „J. Marchlewski", f!odz. 
16. ~8. 20. 

WIStA - „We1ołe kumoazkl z 
Windsoru", dod. „Walka trwa", 
iodz. 16, 18, 20, 

Wł.OKNTARZ - „Bvło to w maju", 
fodz. 16.30, 18.30. 20.30. 

WOLNO$ć - „Słońce wschodzł'"1 
godz. t6, tS, 20. 

ZACHĘT A - „Rvwałe", l!odz. 18. 20. 

Co usłyszymy przez radio 
l'ROGRAM NA PONIEDZIAŁEK, 

9 LIPCA 1951 ROKU. 
11.45 „Głos mają kobiety", 12.04 

Dziennik, 12.15 Przerwa, 13.30 Mu­
zyka, 13.50 Audycja ZNP, 14.30 Pro­
za, 14.50 Gra Zespół Instrumental­
ny, 15.30 Audycja dla świetlic dzie­
cięcych - „Wiatrowa pogoda", aud. 
słowno - muzyczna, 15.50 Audycja 
PCK, 16.05 Pieśni w wykonaniu chó­
rów radzieckich, 16.20 Zdarzenie w 
szpitalu" - opow. f.. Lencza w 
tłum. E. Fuks, 16.35 Reportaż, 16.45 
.Aktualnoś~i, 16,55 Komunikaty, 
17.00 Wiadomości popołudniowe 
17.05 „Odpowiedd tali 49", 17.lS 
Koncert rozrywkowy, 18.05 Skrzyn­
ka metodyczna Wszechnicy Radio­
w~j, 18.15 Muzyka taneczna, 18.45 
„Siedem dni aportu łódzkiego", 19.00 
Koncert, 19.20 „Słuchamy Chopina" 
19.58 Stan PoSody, 20.00 Dzienni~ 
20.30 Z fJ'ontu zobowiąz:ań lipco -
wych, 20.45 Audycja literacka, 21.00 
Koncert, ~1.40 Pleśni rewolucyjne, 
21.45 „tycie 1 walka Feliksa Dzier­
żyńskiego", 22.00 Muzyka, 22.30 Re­
por~ż z III Międzynarodowego Tur­
nie3u Szachowego w Sopocie, 22.35 
Muzyka taneczna, 23.00 Ostatnie 
wiadomości. J3.10 Koncert. 



·Dwa r-ekordy PolsM 
W płyWMil Sobota • I niedziela na boiskach I ligi 

• ~aoh pływack;lch w Wu­
vawie I>zik6wna popi:a:wiła rekord 
Polski na 100 m stylem dowolnym 

Włók11iarz przegrał w Chorzowie 1:3 
o 0,1 aek. Obecny czas 1.1{),8. 

Rówmet <kemlowski na 400 m 
stylem dowolnym poprawił swój 
i:ek®d o 413 sek. Obepiy rekocd 
Ro!l!iki w kj kookUffDOji wynosi 

Lil!J,g. ~żłowa 

Unia - Budowlani 29:25 
W zawodach o mistrzo$two ligi 

iużloweJ w Waszawie Unia poko­
nała EudowJanych 29:25. Zwycię­
stwo swe Unia zawdzięcza Olejni­
czakowi i Bendkemu, którzy w o­
statnim biegu uzyskali czołowe lo­
katy. Zawodnicy Unii uzyskali w 
trzech biegach po 9 pkt„ a Kwaś.­
niewski z Budowlanych zdobył 7 
pcmktów. 

• • 

Warszawski Kolejat·z przegrał z 
Ogniwem (Kraków) 1:5 (1:1). Bram­
ki dla zwycięzców zdobyli: Kadłu­
czka - 3, Babula i Rataj po 1, dla 
Kolejarza - Łącz. 

Sędziował Orliński. Widzów 15 
tys. 

Ogniwo w odmł9dzonym składzie 
lllllgrało balidzo dobrze, przewyższa­
jąc Kolejarza pod każdym wzglę­
dem. Krakowianie byli zespołem 
szybszym, lepszym technicznie i 
kondycyjnie. Trójka defensywna 
Gędłek -:- Kaszuba - Glimas całko­
wicie zaszachowała atak gospoda­
rzy, a szybki atak krakowski, szcze­
gólnie po przerwie dawał sobie łat­
wo radę z bardzo słabo grającą de­
fensywą warszawską. W zwycięs­
kim zespole trudno kogoś wyróżnić. 
Wszyscy zagrali na dobrym pozio­
mie. 
Drużyna warszawska za wiodła w 

pomoćy. :a..orucz bronił niepewnie • 
Qłirona nie potrafiła skutecznie po-

w zawodach ~gi żużlowej Gór- 'wshzymać ataków Ogniwa. Słabo 
nile pokonał Ogniwo 28:26. Mecz był wypadł Brzozowski, a akcje napa­
bard1JO zacięty. Dla G6mika 9 pkt •. stn:ików kończyły się na przedpolu 
zaobył Spycha. Ogniwa. W KC?lejarzu jedynie Jaż­

nlckt na obroilie i Szczawiński w 
pomocy zagrali nieźle. Kolejarz tyl­
,ko w pierwszej połowie nąwiązał 
róWDOl'Zf:dn!ł walkę, po przerwie 
zdeCydowan'ą przewagę zdobyło o­
gniwo. 

Widzew zwycięża Gwardię 
4:3 (1 :2) 

W drrl,u wczorajszym w Wars_µ­
wie w meczu o mistrzostwo II ligi 
piłkarskiej w dfugie:! ~e łódzki 
Widzew pokonał nńejscową Gwar­
dię 4:3 (1:2). 

BUDOWLANI - Wł.óKNIARZ 1:0 

przygotowanym technicznie oraz kon 
dycyjnie. Wyróżnili się bramkarz 
Janik, środkowy pomocnik Wieczo­
rek i Spodzieja w napadzie. 

ski, który ponosi winę 
dwóch bramek. 
Sędziował Lazarewicz z 

Widzów 12 tys. 

za utratę krakowskiej był Gracz, zdobywca 
obu bramek oraz inicjator wszystkich 

Warszawy. akcji ofensywnych. Oprócz niego 
wyróżnili sic; Flanek w obronie i 
Szczurek w pomocy. ~ędziował Przybysz z Bydgoszczy. 

Widzów ok. 10 tys. 

UNIA - WLóKNIARZ 3:1 

CHORZóW. Unia pokonała Włók­
niarza (ł.ódi) 3:1 (2'.l). Gra stała na 
~łabym poziomie.. Obydwie drużynv 
wvkazały dllże braki techniczne. 
Włókniarz zdobył prowadzenie ze 
słr:t.ałtt Koźmi1i.skiego. Unia wyrów­
nała z dalekiego strzału Skorupv. 
Drngą br.unkę dla chorzowian zdo­
był Cieślik. a wynik dnia ustalił po 

GóRNIK - OGNIWO 2:1 

RADLIN. W Radlinie Górnik wy­
grał z Ogniwem (Bytom) 2:1 (2;0). 

Zwycięzcy wystąpili w osłabio­
nym składzie, ale mimo to byli dru­
żyną lepszą i wygrali zasłużenie. 
B::-amki zdobvli: dla Górnika Wiś· 
uiewski i Szleger, dla Ogniwa -
Wiśniew~ki. Górnicy nie wykorzy­
stali rzutu h:irnego. 
Sędziował B"kowski z Radomia. 

przerwie Skorupa. I GWARDIA - KOLEJARZ 2:0 

W zespole zwycięzców jedynie peł_ KRAKOW. Krakowska Gw:irdia 
nowa1·lościowymi graczami byli Cicś- wygrała z Kolejarzem (Po:.mań) 2:0 
lik i Alszer. W drużynie łódzkiej (1:0). Zwvcięzcy byli zespołem lep­
najlepszym ~raczem był Baran, za- szym techn!cznic i szybszym. Naj­
wiódt natomiast bramkarz Szczurzyń- lcpsz1•m zawodnikiem w drutynic 

Swistelnick·a i 
mistrzami Polski 

Markowski 
w -łucznictwie 

W łącznej punktacji za strzelanie 
na krótkich i długich dystansach 
tytuł mistrzowski zdobyła Swistel­
nicka uzyskując ogółem 1973 pkt., 
drugie miejsce zajęła Kondracka 
1935 pkt, trzecie Chwała - 17'13 
pkt. 
Drużynowe konkurencje kobiece 

wygrało Ogniwo (Warszawa) 4639 
pkt. przed Włókniarzem (Kraków) 
4466 pkt. 

W drużynie poznańskiej, która wy­
stąpiła z nowymi zawodnikami, Po­
korskim w bramce i Deską na lewym 
skrzydle, wyróżnili się Tarka, Słoma, 
Anioła i Lepka. 

Mimo upału mecz rozegrany był w 
żywym tempie i obfitował w wiele 
emocjonujących podbramkowych sy­
tuacji. 
Sędziował Feretze (Śląsk). Widzf~y 

około 15 lys, 

CWKS - GWARDIA 4:1 
SZCZECTN. \YI Szczecinie w obec­

ności 13 tvs wid~ów C\':1KS wvgrat 
z Gwardia (Szczecin! 4;1 (2;1). Bram­
ki zdobvli· dla CWKS Sasiadek 2, 
Gurs\i i Sobc;o:ak po jedne.i. Punkt 

1 
dla Gwardii zdobył Piątek. Sędzio-
wał Naporski z todzi. · 

Tabela lieowa 
<.;WKS (\\ orsza\\ a) l•t 
Ogniwo (Kraków) 14 
Gwardia (Kraków) 14 
Budowlani (Chorz.) 14 
Górnik (Radlin) 14 
Kolejarz (Warszawa) 14 
I\, olejarz (Poznań) 14 
Unia !Chorzów) 14 
Włókniarz (Łódź) 14 
Włókniarz (Kraków) 14 
Ogniwo (Bytom) 14 
Gwardia (Szczecin) U 

20:3 
19:9 
18:10 
18:10 
17:11 
16:12 
15:13 
12:16 
11:17 
10:18 
9:19 
:!:25 

'.!6:17 
26:17 
20:10 
25:13 
25:18 
25:20 
19:23 
26:23 
16:19 
'.!2:29 
13:19 
9:45 
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LekkoaHeci 
wyjetdżają do 

polscy 
Moskwy 

Na zaproszenie WS2echzw1ąz­
kowego Komitetu dla ipraw 
kultury fizycznej i sportu w 
ZSRR wyjeżdża dzisiaj do Mo· 
skwy lekkoatletyczna reprezen­
tacja Polski licząca 49 zawod­
niczek i zawodników. 

Lekkoatleci polscy startować 

będą w dniach 14 i 15 bm. w 
:Moskwie w międzypańshvowym 
meczu lekkoatletyC'.lmym ZSRR 
- Polska. 

Na czele naszej reprezentacji 
wyjeidiają do Moskwy przed­
stawiciele GKKF płk. Szemberg, 
z ramienia Sekcjf Lekkoatlety­
cznej GKKF Foryś, z WKKF mjr 
Gedgowd i dr Zajączkowski. 

Zaproszenie lekkoatletów na­
szych do :Mo.skwy jest jeszcze 
jednym dowodem stałej pomo­
cy udzielanej naszemu ludowe­
mu sportowi przez Związek Ra­
dziecki. Mecz ZSRR - Polska 
jak również wspólne treningi 
naszych zawodników z czołowy­
mi na świecie zawodnikami ra­
dzieckimi będzie posiadało dla 
naszej lekkoatletyki wielkie 
znaczenie ze względu na jej u­
dział w Akademickich Mistrzo­
stwach Swiata w Berlinie. 

Łodzianie grali Bkutecmie I na 
zwycięstwo w zupełności zasłufyll. 
Bramki dla Widzewa strzelili: Mar­
ciniak - 2 oraz Pawlikowski i Swf.. 
clerski po 1. 

Wszystkie tr.iy bramki dla Gwar­
dii zdobył Olszewski. 

W Krakowie Budowlani (Cho­
rzów) wygrltlł z Wł61miarzem 1 :O 
(1:0). Zwycl•ską bramki: strzelił Ja­
nuszek. 
Drużyna krakowska grała słabo z 

wyjątkiem Jodłowskiego i Lasiewi­
cza. Budowlani grali w osłabionym 
składzie, bet Barańskiego. Zwycięz­

cy btli zespołem szybszym i lepiej 

Mimo złych warunków atmosfe­
rycznych mistrzostwa łucznicze Pol­
ski w Międzyzdrojach zostały za­
kończone 7 bm. W ostatnim dniu za­
wodów rozegrane zostały !'inały 
wszystkich konkurencji. Mistrzostwo 
Polski w trójboju długodystanso­
WYm zdobyła Kondracka (Ogniwo 
- Warszawa) - 951 pkt. przed Swi 
stelnicką (Ogniwo - Gdynia) 900 
pkt. i Chwałą (Włókniarz - Kra­
ków) 81!2 pkt. 

W trójboju krótkodystansowym 
mistrzynią została Swistelnicka 1073 
pkt. Drugie miejsce zajęła Kondra­
cka 984 pkt., trzecie - Chwała 851 
pkt. 

W konkurencjach męskich mi­
strzem w trójboju długodystanso­
wym został Walewski (Stal Poznai1) 
1029 pkt„ wicemistrzem Markiewicz 
(Kolejarz Poznań) 1024 pkt„ trzecie 
miejsce zajął Twardowski (Kolejarz 

I Ogólnopolski Zlot 
Korespondentów „Sportu" 

Poznań) 944 pkt. KATOWICE - Z okazji jubileu-
szu 6-lecia istnienia pisma GKKF 

Wesoła impreza sportowa 
W trójboju krótkodystansowym „Sport" odbył się w dniu 6 bm. w 

mistrzm;two Polski zdobył Markie- Katowicach I Ogólnopolski Zjazd 
wicz 1213 pkt. przed Rubajem (0- Terenowych Korespondentów Spor­
gniwo Szczecin) 1137 pkt. i Malew- towych tego pisma. 
skil?l 1130 pkt. 

na rzecz budowy Teatru Narodowe~o w łącznej punktacji tytuł mistrza W Zlocie udział wzięło 350 kores-
Polski zdcbył Markiewicz 2237 1,kt. pondentów z. całej P~lski. W obra­
przed Malewskim 2159 pkt. i .Jli~- dach uc

1
ze;;t?1czyh. seKreta.rz GKKF 

wiakiem (Stal _ Poznań) 1980 pkt. Skrzyped:, k1erowmk wydziału CRZZ W ramach Planu 6-letiilll.ego po- I ~rócz rozegranego sipotka.nJa mleli 
wstaje na terenie Łodzi nowy, pięk- jesrznze w niedrm.elne po.południe dwa 
ny gmach Teaitru Nairodowego. przedstawienia na arenie cyrkowej. 
Mieszkańcy Łodzi pragnęliby wi- · Wiele scen bumo.rv~tycznych pod­

dzieć otwarcie teatru na wiele mie- czas tr'w:m:~ mer.?u do:::kona ~ ba­
slęcy pmecl przewidzianym termi- wiło zgromad7oną pubFczno ~.e. W 
n=. Zrozumienie tej akcji znalazło 
odzwlerciedlenje w zorganizowanym 
w dniu wczorajSllym meczu: Cyrk 
Nr 3 - Express Ilustrowany, z któ­
rego dochód pmeznaczono na budo­
~ Teatru Narodowego. 
Mieszkańcy Łod7.!l licznym przy­

byciem na mecz wylrnzali jalt bar~ 
dzo na sercu leży im przyśpieszenie 
budowy Teatru Narodowego. 

* " • 
Po moiętej g:rze 71WYciężyli ar­

tyści w stosunku 4:2. Umanie nale­
ży się grac2l0m Cyrku Nr 3, którzy 

Kajakowe · mistrzostwa 
Polski 

' . ,., 

· • 1 1 · · - .• „ .. t· l - Dołowy. sekretarz generalny ZS 
M1st: :-!11 Po~ n JUlllOrow. •l S

0
d j G\vardia - Lempart. przodownicy 

Bednarski . (Ogn_nyo - ąd;vma) .l80 pracy - Mal'k!ewka Bugdoł. Ni­
pil- , p~rt .. ~rugie mie.1~ce z~d'.:!ł Drll~'lła ! f.:rcl. przeJ,;tnwfcleJc '.crzt'."zefl s(.JOr-

{Spo1111~ - ~~e~zo~v) 8;>;> pkt. towych prasv spol'towej i pism co-

przerwie między rzawodami mas 
urozmaicały występy duetu rowe­
mystów śmiechowsh.'ich z Cyrku 
Nt• 6 7. PD.l}ianic. 

Spo: k. n ie pMr: adzi! o<;<iz;a 
\.;,,r ·Iii ob. Gryn;~w.~ki. 

-· ·~-· I 
.1; ;-•• , 

Trzec1 dz1cn m1'.:-h'Zosiw !uczni- d· ·enn 'eh 
czvch Pol~ki w Mi<'dzyzdrojach przy- zi Y · 
niÓsl nowe niespodzianki. w pi'iłl'i- Referat o dotych~zasowym dorob­
nale trójboju krótkodysl:; n~n\\'~go lw koresponde:itow terenowych 
kobie t na I miejsce niespodziewanie „Sportu" wvgtu::;ił rcdaktm· naczel­
wysunęł::i się Swistclnicka z Ogni- ny Pl>'.ma - Bagier. 
wa (Gdynia) - 540 pkt . przed Kon- Omawiając osiągnięcia. mówc~ 
df'acka (Ogniwo - Warszawa) - wskazał na istniejące jeszcze braki 
487 pkt. i Chwałą ('V-nókniarz 1<'.ra- i nowe zadania teren1Jwego kores-
ków) - 436 pkt. pondenta sportowego. 

w lrnnkurencji mc:skiej prowadzi Po referaci~ wywiąz~iła_ się . oży-
zdecydowanie Markiewicz (Kolejarz wiona dyskUSJa, w k!orei zab1er~o 
Poznań) _ 613 pkt. przed Sobusem głos 25 korespondentow. Dyskus3ę 
(Unia Zgierz) _ 562 pkt. Walewski podsumowal se~1:ctarz . GKKF 
(Stal Poznań), który w pierwszych Skr~ypek. Podkr~sltl on domosłą ro­
dniach mistrzostw uzyskał bardzo lę, Jaką odgry\VaJą V: naszym ruch';l 
dobre "vyniki, w półfinale trójboju sportow~m tereno;m korespondenct, 
krótkodystansowego zajmuje 8 miej- Wan~nkiem dobr~J prac~ .kor~sp?n­
sce. Mistrz Polski Skrzypkowski nie dent~w są ;vysok1e kwalifik'.1,CJ~. 1d~ 

'został sklasyfikowany w pierwszej ologiczne 1 fachowe, czuinosc . 1 
dziesiątce. twórcza ~rytyka oraz samokrytyka. 

Wyniki· W czas1e obrad na salę przyby-

uchwalili rezolucję, w której m. in. 
czytamy: 

„My, korespondenci terenowi pi­
sma GKKF „Sport" zebrani na I 
Ogólnopolskim Zlocie w Katowi­
cach, przyrzekamy dołożyć wszel­
kich starań, aby godnie wypełniań 
obowiązki korespondenta. Podnie­
siemy naszą pracę na wyższy po­
ziom przez stale narady klubów ko­
respondenti1w, przez naświetlanie 
przeobrażeń zachodzących w ruchu 
spol'towym oraz przez s:vstemat~·cz~ 
~ ~/Mr/c fclcr:rfr1;.-trzrre. 

Zdając sobie sprawi} z votl·zcoy 
nieustanne11:0 wz1·ostu ruchu korc!>­
pomlentów, będziemy. pozyskiwać 
dla nas:wj pracy nowych lnd:ri. dY.ia­
łarzy kół, ldubów, LZS-ów, Sl\1' iiw, 
1>r;.:otluj~cycb spo:·tow(•ów. r•·kord:i:i­
stów i mistrzów sportu. Bcdziemy 
walczyli o nowi\ Lreść sportu, o jego 
wysold poziom moralny i id~olo~cz­
ny. Będziemy nieustępliwie demas­
kować wrogów ludowego sportu. 
Doceniając znaczenie krytyki I 

samoli:rytyki, będziemy demasko­
wać wszelkie przejaw:v biurokraty­
zmu, niedbalstwa, i opieszało~ei. 

Wzo1·ując się na korespondentach 
radzieckich, postanawiamy wziać 
Jak najczynniejszy udział w wiel­
kim dziele budowy pokoju i socja­
lizmu i mobilizować sportowców do 
walki o pok;)j i Plan &-letni". 

Obrady zakończono odśpiewa­
•iem „Międzynarodówki". 

Na torze regatowym w Legnowte 
pod Bydgoszczą rozpoczęły słę '1 bm. 
Kiłj;tltowe Mistrzostwa Polski z u­
działem 277 zawodników, reprezen­

KobietY - strzelanie na 70 ro.: 1) wały liczne delegacje sportowców z 
Kondracka - 190 pkt. 2) Kamionka życzeniami. Obradujący korespon~ 
cw1ó1m1arz Kraków> :_ 156 pkt. denci otrzymali ~nadto wiele de- _c1· cz· koaHełyczne 
:Mężczyźni - strzelanie na 90 m.: pe.s.z: od Prezydium. Główo?ego Ko- • ~ 

'l) _ Twardowski {Kolejarz Poz- rm~etu .Kultury F1zyc1:ne3, Rady • f $ 
tujących 21 klubów. 

W· pierwszym dniu mistrzostw od­
były się 3 biegi mężczyzn na dy1-

nań) - 201 pkt„ 2) Ratajczak (U- GłowneJ Zrzeszeń, klubow sporto- mis rzosłwa z „Stal" 
nia Zgierz) _ 161 pkt. . ~eh, sporto~ch bryg.ad . produk-

tansie 10.000 m.: 
W jedY'I)kach wyścigowych zwy- 1or· 

ciężył Rądziejczyk (Stal - Poznań) 
JP prNrWie llłeclU odbyły n11 wy.'!ltf PY al1ystów Cyrku Nr 3. 

W konkurencji juniorów w ogól- cyJnyc;-J-i, zasłu~onych ~mstrzow spor- 7 bm. rozpoczęły się w Bydgoszczy 
nej punktacji prowadzi Bednarski tu, działaczy i trenerow. mistrzostwa ZS Stal w zapasach I 
(Ogniwo Gdynia) - 477 pkt. Na zakończenie Zlotu uczestnicy podnoszeniu ciężarów z udziałem 

:~:!~~k::: Zaci•ta walka na torze żużlowym w Łodzi 
mistrza Polski zdobyli brącia Je-, 'f · , 
żęwscy (Ogniwo - Poznań) 40:21;1 
min. przed osadą warszawskiej 
Spójni. G6rski - Majda 40:34. 

„Koleiarz" pokonał „Włókniarza" · róż~icq 1 punktu 
W czwórkach wyścigowych zwy­

ciężyła „Unia" (Szczecin) w czasie 
37:18,2. Drugie miejsce zajęła Stal 
(Poznań) - 38:13. 

Po dość długiej przerwie t6di .do- czajonei do niezwykle sprawnej orga­
czekała się meczu ligowego na żużlu. nizacji tego rodzaju zawodów przez 
Na torze żużlowym przy Placu 9 Ma- łódzkie „Ogniwo", powiększał jeszcze 
ja spotkali się wczoraj dwaj rywale kiepski starter. Wskutek tego by­
zajmujący 8 i 9 miejsce w tr.beli: ZS liśmy świadkami licznych falstartów 

Gwa.d1·a (W1'elun·) Gward1'a (to' dz') „Kole1arz" i „Włókniarz". Ponieważ i unieważnień puszczonych już bie­
l-U centralna sekcja żużlowa znajduje się gów, co deprymująco wpłvwało i na 

we „Włókniarzu"" częstochowskim zawodników. . 
1: 4 (O: 1) oi:gaoizatorem wczorajszych zawodów Przebieg meczu był niezwykle emo. 

'był „Włókniarz" częstochowski. cjonujący, W każdym niemal bie~u 
W Wieluniu w dniu WCZOl'ajszym Częstochowianie starali się aby toczyła się zac;ięta walka pomiędzy 

baWil;a drużyna piłkarska łódzkiej zawody wypadły bez zarzutu, ale zawodnikami „Kolejarza" i Włóknia· 
„Gwardii", gdzie spotkała się ze nie bardzo to im się udało. rza", ale entuzjazm widowni do­
swoją lmienniczką. Łodzianie za- Wskutek azalonego upału tor był tak chodził do punktu kulminacyjnetto, 
grali bardzo ładnie i na zwyc;ięstwł suchy, że podczas każdego biel!u tu• gdy na torze ukazał się Kaznowski. 
4:1 w zupełillości zasłużyli. Najlep- many ~arnego kurz\l zmuszały pu· Ten młody reprezentant „Włók­
szym na boisku był z zespołu 1ości bliczność siedzącą tut przy barierze niarza", członek kadry narodowej, za­
Korpalski, a dalej wyróżnili sie do rejterady ze 1wych mł•isc. Pole· demonstrował wczoraj naprawdę 
Grzybowski i Błaszczyk. W drużynie wanie 00 dwa czy tet co trzy bie- wysoką technikę jazdy na żużlu. Je­
url.ejsoowej dobrze zagrał Skupłń- gi toru równłd nie zapobiegło czar· l[o zimna krew przy braniu wiraży i 
&ki. nej kurzawie, lttóJ'a pochłaniała do- mijaniu zawodników na prostej były 

Bramki dla łodzian strzelili: Kor- sło,.vnie walcqaycb na torze za- imponując•. 
palski 3 oraz Bassi 1. Honorowy wodn,ik6w, Oprócz Kaznowskiego podobali 
p~ dla miejscowych uzyskał Za- Stałe polewanie toru sprawiło, te się jeszcze· Kapała z „Koleiarza" i 
rzycki. Zawody prowadził dobrze zawody nieco aię pą;ecł;Uały. Zde· 1.Miechowski z „Włókniarza". Ten I 
ob. Kry~iak :ęolesław. ae,,,.,,,,anh publicm"oł, pnyzwy· ostatni 1toczył bardzo nieustępliwą 

walkę z Kaznowskim w ostatnim bie­
gu. 

Wyniki techniczne 
BIEG I: 

1. Kapała (T') 1.33,6 pkt. 3 
2. Andrzejewski (K) pb.'1. 2 
3. Laskowski (W) pkt. l · 
4. Szulczewski (W) pkt. O 

BIEG II: 
I. Kaznowski (W) 1.25,5 pkl. 3 
2. Siekalski (K) pkt. 2 
3. Miechowski (W) pkt, 1 
4. Roida (K) pkt, O 

BIEG III: 
1. Spychała (K) 1.35,6 pkt. 3 
2. Ignasiak (K) pkt. 2 
3. Wiatrowsk; (W) pkt. 1 
4. Bobowski (W) pkt. O 

BIEG IV; 
1. Kaznowski (W) 1.30 pkt. 3 
2. Kapała (K) pkL 2 
3. AndrzejewEki (.K) pkt. l 
4. Miechowshl (W) nie ukończił 

BIEG V: 
l. Siekalski (K) l.37 pkt. 3 
2. Bobowski (W) 1.43 pkt. 2 
3. i 4. nie ukoń<!zyli biegu 

BIEG VI: 
1. Spychała (K) 1.33,8 pkt. 3 
2. Szulczewski (W) pkt. 2 
3. Laskowski (W) pkt. l 
4. Ignasiak (K) pkt. O 

BIEG VII: 
1. Kapała (K) 1.33,l pkt. 3 
2. Wiatrowski (W) pkt. 2 
3. Andrzejewski (K) pkt. 1 
4; Bobowski (W) pkt. O 

BIEG VIII: 
1. Laskowski (W) pkt. 3 
2. Szulczewski (W) pkt. 2 
3. Roida (K) pkt. 1 

BIEG IX: 
1. Kaznowski 1.32 pkt. 3 
2. Miechowui pkt; 2 
3. Spychała pkL 1 
4. Ignasiak pkt. O 

ł Ogólny W}'.llik zawodów 27 -i "Kole­
jarz" ,....., 26 -. WJókniarz", 

l 

ponad 100 zawodników z Warszawy, 
Wrocławia, Poznania, Gdai':!ska, Slą­
ska i Pomorza. 

Zawody rozpoczęły się podnosze­
niem ciężarów w wagach: koguciej, 
średniej i półciężkiej. $lązak Copa 
w wadze średniej pobił rekord Pol­
ski w podrzucie wynikiem 112 kg. 

W zapasach niespodzianką była 

porażka w wadze muszej Witta 1 z 
:Mucką ze Sląska oraz Kaczmarczy­
kiem z Wrocławia. 

Ze sportu radzieckiego ~ 
Na zawodach w ~ydze lekkoatleta 

Liepaskalns pobił rekord ZSRR w 
chodzie na 10 klm„ uzyskując czas 
44,21 min. 

• • • 
Na zawodach strzeleckich we Lwo­

wie zespół wojskoWY w składzie 
Kupko, Staszewski, Itkis, Andrejew 
i Mieriwali ustanowili dwa rekordy 
ZSRR w strzelaniu z karabinu ma­
łokalibrowego: w strzelaniu z trzech 
pozycji 5702 pkt. na 6000 możliwyc"!l 
i w strzelaniu z pozycji stojącej -
1846 pkt. W ubiegłym tygodniu 
strzelcy radzieccy pobili 6 rekordów 
krajowych. 


